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Najlepsza pora.
Preliminarz budżetu państwowego na 

rok 1 8 8 4  jest już w ręku komisyi, która 
zaraz na pierwszem posiedzeniu spotkała 
się ze stanowczem oświadczeniem p. P le- 
nera imieniem lewicy, że żaden z jej 
członków nie przyjmie poszczególnych re­
feratów budżetu, a gdyby ich chciano do 
tego zmusić, natenczas wyniknął by z tego 
taki skutek, że położyłby ostateczny kres 
wszelkim różnicom. W oświadczeniu tem 
swojem zadokumentowała lewica aż nadto 
dobitnie swoją chęć abstencyi w sprawach 
budżetowych, która zarazem jest pogróż­
ką abstencyi w ogóle, a może i zerwania 
i wyjścia z Rady państwa.

Nie mamy zamiaru rozpisywać się nad 
tem zachowaniem się i taktyką lewicy, ze 
wszech miar ubolewania godną, chcemy 
tylko zaznaczyć i podnieść, że przeciwne 
rządzące stronnictwo parlamentarne, to 
jest prawica, a w niej Polacy załatwiać 
będą wszechwładnie a więc i z pełną od­
powiedzialnością, wobec państwa i kraju 
sprawę kardynalnego dla machiny pań­
stwowej znaczenia, to jest sprawę budżetu

Cyfry tego budżetu znane są już czy 
telnikom naszym z podanego w streszczę 
niu preliminarza oraz motywującego ten 
preliminarz wykładu p. ministra skarbu, 
szczegółowe pozycye znajdzie zresztą czy 
telnik zestawione poniżej.

Preliminarz budżetowy na rok 1884  
przedstawia nam mimo zwiększonych o 
1 2 ,1 4 5 .7 6 7  złr. dochodów, poważną cyfrę 
niedoboru w kwocie 3 8 ,7 5 4 .8 1 8  złr. N ie­
dobór ten należy jednak, według urzędo­
wej interpretacyi, do rzędu przemijających, 
spowodowanych nadzwyczajnemi nie po- 
wtarzającemi się corocznie wydatkami. Je­
żeli mianowicie wydatki te, na które się 
złożyły koszta budowy kolei państwowych, 
koszta budowy gmachów monumentalnych 
i wydatki spowodowane nadzwyczajnemi 
klęskami elementarnemi, w sumie łącznej 
3 2 ,9 7 2 .2 2 0  złr., odciągniemy od powyż­
szej sumy niedoboru, zyskamy kwotę rze­
czywistego administracyjnego niedoboru, 
wynoszącą tylko 5 ,7 8 2 .5 9 3  złr., zatem

mniejszą o 1 ,8 4 9 .2 7 0  złr., względnie o 
4 ,7 4 8 .2 2 8  złr., jak niedobór zeszłoroczny.

Odkładając na bok wszelkie wnioski z 
tego faktu i stanu finansów austryaekich 
w ogóle, oraz z administrowania niemi,, po­
krycie deficytu 3 8 ,7 5 4 .8 1 3  złr. staje mimo 
to przed nami, pukając do nadwerężonych 
gdzieindziej, a u nas pustych szkatułek. 
Trzeba myśleć o przyszłości kraju a przy­
szłość tę łączyć z ocenieniem i podnie­
sieniem ekonomicznych podstaw kraju, by 
takowe w chwili, gdy Polacy .... rządzą 
Austryą, odpowiadały, choćby w przybli 
żeniu, tym żądaniom, jakie pozwolimy so 
bie nazwać fundamentalnemi.

Cały kraj z najwyższą swoją reprezen 
tacyą narodową i prawodawczą domaga 
się od rządu spełnienia jednego nader 
ważnego dla jego przyszłego rozwoju po­
stulatu, mianowicie decentralizacyi i prze­
niesienia zarządów kolei galicyjskich do 
kraju. Myśmy niejednokrotnie już zabie­
rali głos w tej sprawie, widząc w jej 
ziszczeniu potężny czynnik polepszenia 
się stosunków naszych w kraju. N ie  
chodzi nam o satysfakcyę dla praw 
przyrodzonych używania języka krajowe­
go w służbie kolei i obsadzenia po­
sad jej urzędowych, ile o ekonomiczną 
stronę tej sprawy. Chcemy mianowicie, 
ażeby koleje żelazne nie były martwemi, 
tylko przez kraj dla cudzych zysków prze- 
biegającemi liniami, lecz stałyby się rze­
telnie krajowemi środkami komunikacyjne_ 
mi, związanemi ściśle z interesem kraju i 
mającemi dobro jego i rozwój ekonomi­
czny na pierwszym względzie. Siać oię 
to zaś może tylko w tym razie, gdy na­
rządy tych koinunikacyj będą miały t“. w 
kraju siedzibę, gdy wszelkie potrzeby ko­
lejowe zaopatrywane będą w kraju i gdy 
oddział kupiecki zarządów kolejowych, zo­
stający dotąd w styczności jedynie z cen- 
tralizowaneini w Wiedniu interesami, za­
przestanie działać na korzyść tych intere­
sów, a na szkodę Galicyi.

Popierając sprawę decentralizacyi i prze­
niesienia zarządów kolei żelaznych gali­
cyjskich do kraju, popieraliśmy ją także 
względami wojskowemi, mianowicie potrze­
bą wzmożenia stanowiska obronnego Ga- 
licyi. Głosy kompetentne i decydujące w 
sprawach wojskowych monarchii nie tylko 
nie mają nic do zarzucenia przeciw de­

centralizacyi zarządów kolejowych, ale | 
przeciwnie, przy dzisiejszym podziale te- 
rytoryalnym korpusów armii, w decentra­
lizacyi takiej upatrywać mogą stanowczą 
korzyść, tak ze względów na szybkość 
mobilizacji armii, jak i ze względów na 
operacye wojenne, których podstawą stać 
się może Galicya.

W chwili, kiedy delegacye wspólne u- 
kładały budżet wojenny, na dwóch pun­
ktach Bałkanu błysnęły iskry grożące 
pożarem. Dzisiaj mamy wszechstronne ni­
by zapewnienia pokojowe, ale kraj —  który 
w owym budżecie wspólnych wydatków 
wojennych ma razem z innymi prowin- 
cyami Cislitawii partycypować do sumy 
8 8 ,7 5 4 .9 7 7  złr. w. a. a nic a przynaj­
mniej bardzo mało otrzymuje z tego na 
powrót, gdyż wykluczonym jest faktycznie 
od wszelkich dostaw i konkurencyj woj­
skowych — powinien choćby na innych po­
lach starać się o zyskanie podstaw, jeżeli 
już nie rozwoju, to podtrzymania ekono 
micznego.

Taką podstawę, takie źródło naprawy 
stosunków ekonomicznych, widzimy w prze­
niesieniu zarządów kolejowych do kraju, 
nie nominalnem lecz faktycznem, i jeżeli 
kiedy, to dzisiaj przy uchwaleniu budżetu 
państwowego powinni posłowie polscy spra­
wę tę uczynić głównym przedmiotem tar­
gu z rządem. Zaniedbanie na tym pun­
kcie odbije się bardzo dotkliwie na na­
szych stosunkach ekonomicznych.

Towarzystwo politechniczne we Lwowie w 
sprawia swej petyeyi o przyznanie głosi, wi­
rylnego Rektorowi c. k. Szkoły politechni­
cznej,' przeseła nam następujący memoryał 
z prośbą o zamieszczenie w łamach Gazety:

W myśl § 1 lit. b. swego statutu, wnio­
sło Towarzystwo politechniczne we Lwowie i 
w bieżącym roku petycye do Wysokiego Sej­
mu o przy uanie Rektorowi szkoły politechni­
cznej głosu wiryluego w Sejmie krajowym. 
Komisya prawnicza tegoż Sejm u, złożona 
z mężów, górujących tak nauką, jak i zasłu­
gami około kraju położouemi, wniosła na po­
siedzeniu Sejmu z dnia 9 października b. r. 
projekt dodatku do statutu krajowego, czy­
niący zadość tem u żądaniu, wszakże Sejm 
większością 3 głosów przeszedł nad tym wnio 
skiem do porządku dziennego.

Towarzystwo politechniczne na swem ze­
braniu pierwszem, po odroczeniu Sejmu, które 
z powodu zjazdu techników austryackicb i 
wystawy elektrycznej w W iedniu, dopiero 12

listopada b- r. odbyć się mogło, uchwaliło 
argumenty, przywiedzione na poparcie wniosku 
przejścia do porządku dziennego, szczegółowo 
rozebrać i wynik tego rozbioru publicznie 
ogłosić, żywiąc niepłonną nadzieję, żetrzeźwem 
wyłuszczeniem sprawy nieuprzedzonycb prze­
ciwników o mylności ich zapatrywań przeko­
na, i ponownej petyeyi, którą w czasie spo­
sobnym wnieść nie omieszka, lepsze powo­
dzenie zapewni.

Do przeciwników wniesku o przyznanie 
Rektorowi c. k. szkoły politechnicznej głosu 
wirylnego należały dwie kategorye Posłów 
sejmowych. Jednym , na szczęście bardzo nie­
licznym, nie pozwalały jakoby przekonania 
postępowe wymierzyć tego prostego aktu spra­
wiedliwości; iuni zaś, a tych zastęp był nie­
równie liczniejszy, uważali przyznanie głosu 
wirylnego Rektorowi c. k. szkoły politechni­
cznej za ujmę Uniwersytetom, (albowiem ^w ich 
m niem aniu, szkoły politechniczne zajmują 
mniej zaszczytne stanowisko, aniżeli uniwer­
sytety, a nadto c. k. szkoła politechniczna we 
Lwowie dotychczas żadnemi nie może się wy­
kazać zasługami.

W nosząc z tego, że najdzielniejszy szer­
mierz pierwszego odcienia przeciwników w ro­
ku bieżącym usunął się od głosowania, nale­
ży się spodziewać, że ci przeciwnicy sami 
uznają mylność stanowiska przez się bronio­
n eg o /Ju żc i nie podobna im przyznać wzglę­
dnej słuszności, że powoływanie do ciał par­
lamentarnych powinno się odbywać jedynie 
na podstawie wyboru, a więc, że przyznawa­
nie głosu wirylnego komukolwiek jest ponie­
kąd anachronizmem, wszakże, jeżeli tak rzecz 
się ma, to należałoby się postarać o usunię­
cie wszelkich posłów, którzy w Sejmie jako 
wirylni zasiadają. Atoli, skoro żaden z tych 
szanownych przeciwników takiego wniosku nie 
podał, skoro nawet nie ma nadziei, aby po­
dobny wniosek, gdyby był podany, uzyskał 
w naszym Sejmie większość, a w razie uchwa­
lenia, doczekał sie sankcji, naturalna więc, 
że dla doktryny, chociażby względnie słu ­
sznej, nie należy popełniać niesprawiedliwości 
przez odmawianie Rektorowi Szkoły Polite­
chnicznej tego prawa, jakie według dzisiej­
szych ustaw posiadają równorzędne jej Uni­
wersytety. Towarzystwo politechniczne nie 
wątpi, że ci szanowni przeciwnicy, znani jako 
rzecznicy rzeczywistego postępu, wiedząc z 
własnego przekonania, jak cennym nabytkiem 
dla Sejmu krajowego, którego jednem  z za­
dań jest wskrzeszenie przemysłu fabrycznego 
a udoskonalenie rolniczego, byłby reprezen­
tan t najwyższej wiedzy technicznej, porzucą 
dla dobra kraju swe (sit venia verbo) doktry­
nerskie stanowisko, gdyż sapientis est muiare 
consilium in melius, a że sapientes sunt, do­
wodzi cała ich zresztą działalność, tak  w Sej­
mie jak i w kraju.

Drugi odcień większości, lubo nie sprzeci­
wia się głosom wiryłnym z zusady, odrzucił
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Wspomnienie o Mickiewiczu.
O D C Z Y T  

P . M I C H A Ł A  Ż M I G R O D Z K I E G O
n a  wieczorku M ickiew iczow skim ,

odbytym  w Czytelni w W adowicach 29 listopada 
1883 roku.

3 (Dalszy ciąg).

Kto z nas panowie nie czytał „Tadeusza1*, 
tej powieści spokojnej i cichej a przytem czy­
stej i głębokiej, jak woda źródlana — lecz 
czy przyszła nam ta  myśl, iż ta  powieść prze­
pojoną je s t krwią i łzami, że ona jest, że 
tak powiem, pogrobowem dzieckiem strasznych 
boleści, graniczących z obłąkaniem i samo 
bójstwem.

Po roku 1831 myśmy szli przez Europę 
w tryumfie — wszędzie nas witano owaeyami, 
na naszą cześć układano kantaty, myśmy się 
dzielili nadzieją pomocy.... Gdzieśmy się 
wstrzymali na chwilę, żyliśmy z zapakowa- 
n e m i ' tłumokami, bośmy wierzyli, że lada 
dzień Europa naszą sprawę podniesie i my 
wrócim do kraju w tryumfie. Przeważna 
liczba wygnańców zebrała się w Paryżu -  
tam  również przybył i Mickiewicz. W ierzcie 
mi panowie, nigdziem tak Tadeusza 
czuł, jak właśnie tam, gdzie on by

rzony — w Paryżu. Zrozumiałem go do- 
fiero wtedy, gdy sam dotknąłem tego życia 
w gorączce i gdy poznałem ludzi z owej 
epoki. Ci staruszkowie, pochyleni ku ziemi, 
zapraw dę! nie jednego z nas młodych mogą 
zawstydzić ciepłem serca, energią i miłością 
kraju. Niejeden z nich stanął nawet dość 
świetnie, lecz to wszystko je s t u nieb rzeczą 
drugiego rzędu — ich pierwszą i ostatnią 
myślą każdego dnia to sprawa narodowa. Po 
pięćdziesięciu latach dziś jeszcze każdemu 
z nich rumienią się lica, głos drży, gdy po­
cznie mówić o kraju — cóż działo się z nimi 
wtedy, gdy m inął, rok i drugi, i trzeci, a głosy 
w Europie nie tylko się nie podnosiły, lecz 
przeciwnie zamierały więcej i więcej. W yo­
braźcież sobie tych ludzi wśród tego piekiel­
nego gwaru i stuku ulic Paryża — wśród 
tego tłum u przekupniów, biegnących na wy­
ścigi od świtu do świtu. O h ! ileż razy 
w tym tłum ie miljonów czułem się tak sa­
motnym, jak na pustyni jakiej — jakąż roz­
paczą musiała ta  samotność napełuiać serca 
tych Judzi. Któż policzy tych, co oszaleli, 
tych, co sobie w łeb strzelili lub skoczyli do 
wody. A nadomiar nieszczęścia poczęły się 
w łonie samejże emigracyi swary i kłótnie 
z zawziętością, których my tutaj w kraju po­
jęcia nie mamy. W tym czasie zapewne po 
jakimś bolesnym dniu swarów lub zawiedzio­
nych nadziei z piersi Mickiewicza wyrwał się 
okrzyk rozpaczy.

O czern tu marzyć na paryskim bruku, 
Przynosząc z ulic uszy pełne stuku,

Przekleństw i kłamstwa — niewczesnych zamiarów, 
Zapóźnych żalów —  potępieńczych swarów. 
Biada nam zbiegi żeśmy w czas morowy 
Lękliwe nieśli za granicę głowy,
Bo gdzie stąpili, szła przed nimi trwoga,
W każdym sąsiedzie spotykali wroga,
Aż nas objęto w ciasny krąg łańcucha 
I każą oddać co najprędzej ducha.

A gdy na żale ten świat nie ma ucha,
Gdy ich co chwila uowina przeraża,
Bijąca z Polski, jako dzwon cmentarza,
Gdy im prędkiego zgonu życzą straże,
Wrogi ich zdała wabią, jak grabarze,
Gdy w niebie nawet nadziei nie widzą,
Nie dziw, że ludzi, świat, siebie ohydzą,
Że, utraciwszy rozum w mękach długich,
Plwają na siebie i żrą jedni drugich.

Chciałem pominąć ptak małego lotu,
Pominąć sfery ulewy i grzmotu 
I szukać tylko cienia i swobody 
Wieków dzieciństwa domowej zagrody,
Jedyne szczęście, kto w szarej godzinie,
Z kilku przyjaciół siadłszy przy kominie,
Drzwi od Europy zamykał hałasów,
Wyrwał się myślą do szczęśliwych czasów 
I d u m ał.. .  marzył o swojej krainie.

Ale o krwi tej, co się świeżo lała,
O łzach, któremi płynie Polska cała,
O sławie, która jeszcze nie przebrzmiała,
O tem pomyśleć nie mieliśmy duszy,
Bo naród bywa na takiej katuszy,
Że gdy wzrok wzróoi ku jego męce,

I
Nawet odwaga —  załamuje ręce.
Te pokolenia żałobami czarne,
Powietrze tylą klątwami ciężarne,
Tam myśl nie śmiała zwrócić swoich lotów 
W sferę okropną nawet ptakom grzmotów.

O Matko Polsko! ty tak świeżo w grobie 
Złożona — nie masz sił mówić o sobie

.............................................................................   .  #  ł  •

H a ! Czyje usta śmią pochlebiać sobie,
Że znajdą dzisiaj to czarowne słowo,
Które rozczuli rozpacz marmurową,
Które z serc wieko podejmie kamienne,
Rozwiąże oczy tylą łez brzemienne.

Ten ustęp, pełen boleści i łez, niechaj wam 
zaświadczy o tem. czem było życie Mickie­
wicza w Paryżu. Nigdy ono nie było kwiata­
mi usłane, aż do samego zgonu było pełne 
walk i cierpień, lecz również do samego zgo­
nu pozostał on wiernym owej przysiędze w 
wiezieniu. Ta ręka i ta  głowa zostały mi w 
oku i zostały w‘ mej myśli i w drodze ży­
wota powiodą mię jak kompas, pokażą gdzie 
cnota. Jeśli o nich zapomnę, Ty Boże na 
niebie zapomnij o m n ie . . .

Na mój wiek męski, wiek klęski,
Polały się łzy me czyste, rzęsiste.

(Dalszy ciąg nastąpi).



GAZETA KRAKOWSKA Nr. 280;

sprawozdanie komisji prawniczej z tego .po­
wodu, że Szkoły politeczniczne w ogóle, a 
lwowska w szczególności, nie wzniosły się 
jeszcze tak wysoko, aby ich Sektorowi taki 
, zaszczyt" mógł byó przyznany.

W tem bowiem streszczają się wszelkie ar­
gumenty, jakie p. Jan Popiel, rzecznik tej 
większości, przywiódł na poparcie swego wnio­
sku przejścia do porządku dziennego. Ponie­
waż te argumenty miały rzekomo przekonać 
większość przeciwników, złożoną z mężów, zaj­
mujących wybitne stanowisko społeczne i o- 
siwiałych w usługach około kraju, dlatego 
należy nam szczegółowiej się nad nimi za­
stanowić.

P . Jan Popiel powiada, że stanowisko U- 
niwersytetów dlatego jest tak zaszczytne, że 
tam uprawia się .filozofię i wynikające z niej 
prawo*, a ztąd wyprowadza wniosek, "że szkoła 
politechniczna, dlatego, że się w niej filozofii 
nie wykłada, nie może być uważana za ró­
wnorzędną Uniwersytetowi, i że dlatego nie 
można jej rektorowi, bez ujmy Uniwersyte­
tom, przyznać głosu wirylnego. Zaiste, dzi­
wić się wypada tej śmiałości, z jaką mówca 
określił stanowisko Uniwersytetu, "a która 
wcale nie licuje ze skromnością, z jaką swą 
mowę zakończył.

Nie chcemy zaprzeczać podniosłego stano­
wiska, jakie w Uniwersytetach zajmuje umie­
jętność specjalna, zwana filozofią, owa syn­
teza wszelkich badań umiejętnych, wszakże 
nie wykład samej filozofii, ale raczej trakto­
wanie filozoficzne każdej gałęzi wiedzy ludz 
kiej i nieustanne rozszerzanie jej granic jest 
cechą uniwersytetu.

Kiedy obszar wiadomości był szczupły, u- 
niwersytety obejmowały ich całość, i w każ­
dym ich kierunku spełniały swe zaszczytne 
zadanie; tak było na Zachodzie, tak było i 
u nas. Pan Jan Popiel widocznie zapomniał, 
że i nasze dwie 3zkoły g łów ne: koronna w 
Krakowie, a litewska w Wilnie, po ich zre­
formowaniu przez komisyę edukacyjną, obej­
mowały w sobie, oprócz wydziałów, które o- 
bejmują dzisiejsze uniwersytety, także wydział 
matematyczno-fizyczny, w którym uprawiano 
nietylko umiejętność czystą, ale i nauki te­
chniczne. Pan Jan Popiel wspomniał o uni­
wersytetach w Oksfordzie i w Cambridge, 
różniących się urządzeniem od naszych uni­
wersytetów, a zapomniał dodać, że w tych 
uniwersytetach, obok kolegiów, w których u- 
prawia się umiejętności uniwersyteckie, znaj­
dują się kolegia, tamtym zupełnie równorzę­
dne, a nauk technicznych uprawie poświęcone.

(Dokończenie nastąpi).

Profesor Bambery o Mahdi’m.
Znany podróżnik po Wschodzie, profesor 

Armin Bambery, w ten sposób wyraził się do 
redaktora pisma .P ester Correspondenz* o 
Mahdi’m i jego politycznem znaczeniu:

Jest mi oczywiście niezrozumiałem, iż zwy­
cięstwu Mahdi’ego nad armią Hiks-baszy  
przypisują tak wielką wagę. Przedewszyst- 
kiem nie jest on prawdziwym Mahdi’m, nie po­
chodzi bowiem z rodziny „Eoreish*, powtóre 
wystąpienie jego nie stoi w związku z zja­
wiskami natury, jakie ciemne masy Mahome­
tan jako nierozłączną rzecz uważają: słońce 
nie wschodzi na zachodzie, gwiazdy nie spa­
dają na ziemię, antycbrysj także się nie po­
kazał, a Mekka i Medyna nie leżą dotąd 
w gruzach, jak to mahometańsoy teologowie 
przepowiedzieli. Dla Sudanu może mieć on 
pewne znaczenie, atoli nie może on Anglikom 
zbyt wielkich robić trudności, jeżeli ci tylko 
ostrożnie postępować będą i dotychczasowy 
politykę półśrodków zaniechają. Jest rzeczi 
niezawodną, że to wystąpienie Mahdi’ego jest 
tylko dalszym ciągiem afery Arabi’ego, i je ­
żeli tylko weźmiemy pod uwagę tchórzostwo 
krajowców, afrykanów, egipcyan i sudańczy- 
ków, to nie ma wątpliwości, że kilka pułków 
angielskich fałszywego proroka, mimo fana­
tyzmu jego zwolenników— rozproszą i zniszczą.

Co się tyczy stanowiska sułtana" do fałszy­
wego proroka, to zdają się niektórzy zapomi­
nać, że arabska propaganda nie jest bynaj­
mniej na rękę sułtanom Konstantynopola. 
Jeżeli powódź arabskich zdobyczy w Sudanie 
wzrośnie, a bałwany anarchii dosięgną arab­
skiego półwyspu, to wtedy byłoby " rzeczą 
wątpliwą, czy szeryf albo mały garnizon tu­
reckich żołnierzy byłby dość silny, aby zgnieść 
ogólne powstanie.

Sułtan Abdul-Hamid nie może więc z Mah­
di’m się łączyć, przeciwnie, musi go starać sie 
zniszczyć. Co się tyczy porażki Anglików, tó 
głównie przypisać ją należy klimatycznym 
trudnościom, a przedewszystkiem brakowi wo­
dy. Powtóre, jest pewnem, iż główną rolę 
grała tu zdrada. Nieszczęściem też było, iż 
angielscy i europejscy oficerowie,zawiele ufali 
wierności swoich podwładnych. Żaden maho­
metanin nie wzdrygnie się przed zdradą, która 
dotyczy ich śmiertelnego "wroga — europejczy­
ka. Czyn podobny jest nawet uświęconym ich 
religią, gdyż w koranie stoi: .Niewierni nie 
mają żadnego prawa do twej wierności". Pe­
wnem jest, iż mahometanie znacznie zwycię- 
cięstwa Mahdi’ego przeceniać będą, a Bambery 
nie może podzielać zdania, iż klęska w S u­
danie może być powodem do ogólnego po­
wstania mahometańskiego świata.

Dział ekonomiczny.
Sprawozdanie targow e.

Kraków 7 grudnia. 
Obrót na dzisiejszym targu był bardzo mały, 

ceny były następujące:

Pszenica biała  . . .
czerw. . 
żółta .

Żyto...........................
Jęczmień: brow. . .

na paszę .
O w ie s ..................
Groch: brow ar. . .

pastewny . 
Fasola: biała . . . 

pstra . . .
Tatarka ..................
Kukurudza...............
Cinquantin...............
Nasiona olejne:

Rzepak zimowy. 
Koniczyna: czerw.

biała.
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KRONIKA.
Kraków  d. 7 grudnia.

Z powodu uroczystego św ięta  Niepokala 
nego Poczęcia Najśw. Panny Maryi bliższy n n  
m er .G aze ty  Krakowskiej* wyjdzie dopiero w po 
niadziałek.

W kościele św . Barbary w niedzielę o go 
dżinie 10ł/, przed poł. odbędzie się doroczne 
nabożeństwo staraniem stowarzyszenia młodzieży 
handlowej w Krakowie.

Deputacya krakowska, która m a złożyć P a 
piętowi w darze obraz Matejki .Sobiesk i pod 
W iedniem * przyjętą będzie na audencyi u  P a ­
pieża dn ia  16 b . m. D eputacya udaje się do 
Rzymu w niedzielę a  w sk ład  je j w chodzą: m istrz 
Matejko, hr. A rtur Potocki, h r . S tanisław  T a r­
nowski i Zygm unt Cieszkowski oraz kilku w ło­
ścian.

Z U niw ersytetu: P. Stefan Koznbowski, ro 
dem z Dembian, otrzymał dziś na tutejszym U- 
niwersytecie stopień dra praw.

Immatrykulacya nowozapisanych na Uniwer­
sy te t Jagieloński uczniów odbyła się wczoraj w 
sali Collegium juridicum , przy stosownem prze­
mówieniu rektora Uniw ersytetu, prof. Udalryka 
Hayzm anna. Nowych uczniów zapisało się i przy­
stąpiło  do im m atrykulacyi 2 7 5 , a mianowicie 20  
z wydziału teologicznego, 135  z w ydziału p ra ­
wnego, 91 z wydziału lekarskiego, 29 z wydzia- 
ru  filozoficznego. W szystkich uczniów liczy w tym 
loku Uniw. Jag ie ł. 8 7 2 , t. j. o 61 więcej, ani­
żeli w roku poprzednim.

Teatr. Jutro przedstawioną będzie wesoła 
komtdya .Soboty*, napisana przez pp. Labiche 
i Dorn, znanych i bardzo popularnych autorów 
francuskich.

Komedya Labiche’a, ja k  .W ró b le * , .Różowe 
domino* i inne, cieszyły się zawsze wielkiem 
powodzeniem na scenie krakowskiej.

Na Kazimierzu na Wolnicy wybuchł dzisiaj 
rano o godzinie 6 pożar w realności B. Priwera; 
spaliła się tylko stajnia, gdyż straż ogniowa, 
przybywszy na miejsce, zapobiegła dalszem usze- 
rzeniu się ognia.

X. Dr W ładysław Chotkowski, profesor 
Uniwersytetu Jagiellońskiego, wydał w przedruku 
z .Kuryera Poznańskiego* broszurę p. t . : .Przy­
czyny i początki reformacji w Polsce. Z powodu 
dziejów Reformacji X. dra Bukowskiego. Poznań 
1 8 83 . Jest to poważna recen/ya dzieła X. dra 
Bukowskiego.: .Dzieje Reformacyi w Polsce*.—  
W odpowiedzi na tę recenzję X. dr J. Buko­
wski wydał broszurę p. t . :  .Odpowiedź na rzecz 
X . dra Chotkowskiego: Przyczyny i początki re­
formacyi w Polsce z pewodu dziejów reformacyi 
Księdza Bukowskiego," w której autorej autor 
stara się odeprzeć zarzuty, czynione mu przez 
X. Chotkowskiego. Obie prace zasługują na za­
interesowanie się niemi szerszego grona czytel­
ników.

(W)  Gorlice d. 5 grudnia 1883 r. W  dniu 
wczorajszym jak  w całej dawnej Polsce, tak i 
u nas w gorlickiem , obchodzili górnicy naftowi 
uroczyście dzień św. B arbary , jako swej patronki. 
W e wszystkich parafiach, gdzie kopalnictwo na­
ftowe egzystuje, odprawionem było solenne n a ­
bożeństwo. podczas którego strzały  dynamitowe 
oznajmiły ludziom o święcie górniczem. Myśmy 
brali udział w parafii Sękowa. Kościół by ł p rze­
pełniony ludem , a ks. Tarczyński, proboszcz z 
Zagórzan, wypowiedział nauczkę stosownie do o- 
koliczności z całą werwą i namaszczeniem. K a­
płan  ten , w ierny nam  swą życzliwością, zawsze 
podąża na  nasze uroczystości. Po odbytych zwy­
kłych uroczystościach pomodlono się za tych, 
co u tracili życie przypadkow ą śm iercią w kopal­
niach, a  je s t ich niestety dość znaczna liczba.

Przy tej uroczystości górniczej zauważyliśmy, 
iż coraz większa daje się spostrzegać obojętność 
ze strony właścicieli kopalń i coraz mniej, tak  ma- 
teryalnie, jako  i moralnie, bierzemy udziału w ob­
chodzie tej uroczystości. W iemy o tem , że rzą ­
dy zaborcze wyznania protestanckiego i praw o­
sław ne, które niszczyły wszystko co polskie, to 
jednakże nie ośm ieliły się znieść tej uroczystości— 
tymczasem my, co oddychamy świeżem powie­
trzem wolości —  obojętnością swoją stajem y się 
grozą upadku tego święta górniczego, od wieków 
obchodzonego w dzień św. B arbary.

N adm ienić tu  muszę, że po odprawionem n a ­
bożeństwie ks. K ielar, miejscowy proboszcz, po­
dejm ow ał gościnnie właścicieli kopalń i ich za­
rządców, będących na nabożeństwie.

N a odjezdnem ks. kanonika Radeckiego do 
Brzeska, grem ium kapłańskie z dekanatu biec- 
kiego żegnało go jako swego dziekana w Sęko­
wy u ks. K ielara, któren podejm ował całe Towa­
rzystwo. N ie chcemy tu  przytaczać wiele p rze­
mówień udatnych stosownie do okoliczności, aby 
nie powiększać korespondencji, powiem tylko, że 
ks. R ., jako kapłan, by ł przykładem  dla swego 
dekanatu, a z przywdzianiem sukienki duchownej 
nie przestał on być Polakiem , to też niebyło u - 
roczystości polskiej, aby tam  ks. R . nie podążył, 
aby nam  przodować, to też czujemy próżnię po 
nim , nie dającą się łatwo zapełnić i  dla tego 
szczerze zazdrościmy parafii Brzeskiej taaiego na­
bytku, jak  ks. R.

Dar. Cesarz udzielił ze swej pryw atnej szka­
tu ły , konwentowi sióstr M iłosierdzia w Przeworsku, 
w powiecie łańcuckim , na  restauracyę tam tej­
szego szpitala, zapom ogi, w kwocie 2 0 0  złr.

(W)  Wydział krajowy udzielił tow arzystw u 
„Rodzina* zasiłek w kwocie 300  Złr. na częś­
ciowe pokrycie kosztów założenia i urządzenia 
towarzystwa i organizacyę oddziałów.

Odczyt O Syberyi. P . W ł. Czaplicki będzie 
m iał tem i dniam i w W iedniu w sali Tow. inżynie­
rów i architektów , wykład w języku niemieckim 
,o  Syberyi i podróżach po tym kraju**. Dzienni­
ki wiedeńskie, podając o tem do wiadomości, do­
dają, „iż nie trafi się tak  prędko sposobność u- 
słyszenia żywego słowa z u s t człowieka, który 
kraj ten , tak  mało jeszcze znany — dokładnie 
m iał sposobność poznać.*

Z Darmsztadu donoszą, iż wkrótce odbędą 
się tam  zaręczyny księżniczki Elżbiety Heskiej z 
wielkim księciem rosyjskim  Sergiuszem. Księż­
niczka Elżbieta urodzona 1 listopada 1864  je s t 
drugą z rzędu córką wielkiego księcia Ludwika 
IV ; wielki książę Serginsz je s t trzecim z rzędu 
bratem  obecnie panującego cara ro sy jsk iego ; u -  
rodiony dnia 11 m aja 1857 .

Stary kapelusz Cremieux’a i list baronowej 
Rotschild do Eotw es’a. Dzienniki węgierskie do­
noszą, że pani Rotschild wystosowała do znane­
go obrońcy z procesu T isza-E szlarsbiego p. Eót- 
wes’a list, przysyłając mu zarazem ciekawy p re ­
zent. T reść listu  je s t następu jąca: Kochany p a ­
nie E ó tw es! Przebacz pan, iż mu tak długo nie 
pisałam  i za jego trudy  w tej sprawie nie po­
dziękowałam. Pan  broniłeś w osobie obwinione­
go honoru narodu żydowskiego i cywilizacyi. O 
gdybym m ogła usługę jego w ynagrodzić! Ażeby 
jednak  dać panu dowód mej pamięci i wdzięcz­
ności, posyłam  panu historyczną relikwię, kape­
lusz (cylinder) wielkiego adwokata Cremieux’a, 
współwyznawcy, który naszą sprawę wszędzie tak  
dobrze prowadził. Pan  widać wziąłeś go sobie

przykład, a  mam nadzieję, iż pan mu wy­
równasz. Prosząc go zarazem o wyrażenie zacne­
mu prokuratorow i Szeyfart’owi mojej czci i po 
Y/ażania, piszę się i t . d.

Straż policyjna przytrzymała: Siwkownę
M agdalenę la t 18 liczącą, urodzoną w Bronowi- 
cach wielkich, służącą, która w połowie listopa­
da r. b . u topiła w Rudawie na Krowodrzy nowo 
narodzone dziecię, —  chcąc tym sposobem u ra ­
tować wstyd niewieści przed fam ilią ; H ackenber- 
gerow ą Teresę za kradzież kapłonów z K urnika 
pod Nr. 12 na "Wielopolu: W ydrycha Jan a  p o ­
szukiwanego przez sąd k arn y ; Bitnerow ą Maryę 
za usiłow aną kradzież ze strychu w realności N r. 
13 przy ulicy K rakow skiej; Mendla Moryca p a ­
robka za nieostrożne obchodzenie się z ogniem 
w stajni, w skutek czego spalił się dziś rano 
dach w realności pod N r. 4 przy ulicy św. W a 
wrzeńca. Straż pożarna ugasiła  ogień, a na m iej­
sce  ̂ przybyła straż policyjna i pogotowie 
wojska liniowego. Dalej przytrzym ała 5 osób za 
pijaństwo, 18 za włóczęgostwo i żebranie.

Sprostowanie. W N r. 278  w odcinku w d ru ­
giej szpalcie, w wierszu 14 od góry wydruko 
wano przez pom yłkę słowa „filozofię liberalną i 
prawo* zam iast filozofię, literaturę  i prawo.

Wiadomości urzędowe. Prezydent krajowej 
dyrekcji skarbu zamianował koncepistów skar­
bowych : Stanisława Bilwina, Bazylego Tychow- 
ekiego, Józefa Machnickiego, Jana Czabana, A- 
leksandra Smagę, Władysława Bialikiewicia i Mi­
kołaja Dolnickiego, komisarzami skarbowymi, zaś 
praktykantów konceptowych: Romana Bilińskiego 
Fryderyka Riemana, Józefa Dobiję, Jana Tyrkę, 
Henryka Pękalskiego, Józefa Schiirera i dr. Mi­
chała Koczyrkiewicza koncepistami skarbowymi.

rezygnacya w sprawie oswobodzenia je s t k łam ­
stwem i że bez niepodległości i szczęśliwym być 
nie można.

Po skończonem posiedzeniu, goś obejrzeli 
zbiory muzealne, mianowicie też prze ,ioty świe­
żo nadesłane, pomiędzy którem i są  piersią So­
bieskiego, ofiarowane przez Brod >go w Rzy­
mie, i z białego m arm uru Irene a hr. Zału­
skiego, młodego utalentow anego r; iarza, przed­
wcześnie z ran  w pojedynku odr lonych zm ar­
łego w D reźnie, wykonane i < '■ /owane przez 
córkę szanownego posła Otton tausnera, h ra ­
binę Jadw igę Ł ubieńską, dzi to znakomitej 
artystycznej wartości, również jak  gipsowe po­
piersie belwederczyka Ludwika N abielaka, wyko­
nane przez Marcelego Gujskiego z Krakowa. W iel­
ce tak ie  zajęła szanownych gości galerya obra­
zów. Nie tu  miejsce do jej opisów. W szakże 
n ie będzie zbytecznem, gdy wspomnę, że znajdu­
ją  się w niej arcydzieła sławnych mistrzów, m ia­
nowicie : dwa obrazy Tycyana, dwa M urilla, dwa 
Van Dycka, dwa Breughela, jeden R ubensa, je ­
den A lberta D iirera, jeden Ł ukasza K ranacha, 
jeden  Carlo Dolce i jeszcze kilku innych wiel­
kich zagranicznych malarzy, oprócz obrazów przez
utalentow anych Polaków malowanych.   Liczny
zbiór Kameów historycznych polskich zwrócił 
w szystkich uw agę; je s t to n n ik rt w swoim ro ­
dzaju. Sala poświęcona utworom Falcka, dziś 
tak  rzadkim, zarówno starannie  oglądaną była.

B ankiet odbył się o godzinie 5-ej w sali h o ­
telu pod Łabędziem . B rak  miejsce nie pozwala 
nam wymienić wszystkich toastów. Oprócz je d n e ­
go na  cześć przewodniczącego h r. P latera  wszyst­
kie inne były  treści polit, cznej.

Po bankiecie oczekiwała nas m ła  niespodzian­
ka. N a scenie znajdującej się w wielkiej sali te­
goż hotelu, aktorowie szw ajcarscy pod przewo­
dnictwem dyrektora Ileubergera  dali przedstaw ie­
nie dla gości uczestniczących w polskim obcho­
dzie. Pomiędzy gośćmi odznaczają się W ęgrzy z 
tego względu, że nie pom inęli dotąd ani jedne­
go polskiego narodowego święta w Rapperswylu. 
Ażeby więc im szczególniej uprzyjem nić i za ra ­
zem upam iętnić 53 rocznicę, wybrano narodowy 
z węgierskiego życia z śpiewami węgierskiomi, 
obrazek sceniczny p. t .  „M agyare und Zi- 
genuer**, napisany przez Berła. Aktorowie wy­
wiązali się bardzo dobrze z swoich ról, za co 
byli oklaskam i obdarzeni. W  końcu przedstaw ia­
nia żona dyrektora pani Toni H euberg tr-L andes 
odśpiewała pięknym głosem trzy pieśni, z któ­
rych najwięcej podobał się śpiew, powszechnie w 
Niemczech po 1831 r. śpiewany, p , t.:  „Dor Po- 
len Abschied.**

T E A T U  K R A K O W S K I .
Reperloar.

W  sobotę 8 g rudn ia : „Soboty,* komedya w 
3 aktach pp. Labische i Dorn, przekład Arwina. 
Po raz pierwszy.

W niedzielę 9 grudnia: „Zagroda Sobkowa* 
obraz ludowy J . Galasiewicza.

Początek o godzinie siódmej wieczorem.

Muzeum Narodowe sztuki (w Sukiennicach) otwarte 
od godziny 11 do 4 po południu za  opłatą.

Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Sztuk 
Pięknych w Sukiennicach otvarta codziennie od godz. 
t le j  do 4ej, prócz poniedziałku.—Wstęp w niedzielę 
15 c., w dnie powszednie 30 centów.

Zbiory ks. Czartoryskich zwiedzać można we v?torki, 
czwartki i soboty od godz. 10 do 12 w południe.

Gabinet archeologiczny uniwersytetu Jagiellońskie­
go (Collegium majus) zwiedzać można codziennie od 
godz. 12—lej prócz niedziel, św r t i feryj uniwersyt.

 ̂ Muzeum Techniozno-przemysłoWc w gmachu 0 0 .  
Franciszkanów, otwarte codziennie od g. 10--6ej—  
Wstęp 20 c. od osoby. W niedzielo i święta od lOej 
do 2ej bezpłatnie.

Skarbiec I groby królewskie w katedrze ua W a­
welu zwiedzać można codziennie o godz. 10 zrana; 
w niedziele i święta po Sumie.

Groby zasłużonych U OO. Paulinów na Skałce, 
zwiedzać można codziennie za zgłoszeniem  ? ę do 
X. Przeora.

K a le n d a rz y k . Ju tro : Niepokalane Poczęcie 
Najsw. Maryi Panny. W niedzielę: Niedziela 
2-ga Adwentu. Św. Leokadyi panny. W  ponie­
działek : Najsw. M aryi Panny Loretańskiej. 
We w torek: Sw. Damazego papieża. We środę: 
Post. Sw. M erkuryi panny.

Artykuły w dziale 
i chodzę od Redakcyi-

„Nadesłane* nie po-

Obchod 53 rocznicy powstania listopadow e­
go w Rapperswylu.

Podajem y dokończenie ochodu 53 rocznicy po­
w stania listopadowego w Rapperswylu.

Ze strony Polaków przemawiali jeszcze w i- 
mieniu uczącej się młodzieży p. Sł... i p. Sch. 
Pan zaś S. B iechoński, urzędnik narodowego 
Muzeum, odczytał listy i telegram y, mianowicie: 
telegram y od pp . W iktora Zienkowicza i A ttila 
Begey z T u ry n u ; od hr. W ładysław a Kulczy­
ckiego z R zym u; od h r. Dienheim -Brochockiego 
z E lorencyi; od pani Malwiny Ogonowskiej z B o - 
lonii i od pp, Zygm unta Miłkowskiego i S tra- 
szewicza z Genewy; listy od panny Magdaleny 
W ienholt z B righton i od p. Tomasza Zaborow­
skiego z T u ry n u ; wiersz na 63 rocznicę nap isa­
ny przez Szczęsnego Ostoja z Inow rocławia i 
wreszcie prześliczny l i s t  Teofila Lenartowicza, w 
którym poeta rozwija m yśl wielce prawdziwą, że

N A D E S Ł A N E .

Osądźcie sam i!
Jakże często obawiamy się kupić sobie jaki 

środek leczniczy, pomimo że ze wszystkich 
stron słyszymy o nim pochwały. Dlaczego? 
Całkiem naturalnie, albowiem obawiamy się 
czynić próżne, choćby nawet najmniejsze wy­
datki. Ale osądźcie sami, czy wydatek 70 c. 
mógłby być w następującym wypadku lepiej 
użytym?:

„Cierpiąc przez 12 la t obstrukcyę i połą­
czone z nią dolegliwości i nie mogąc nigdy 
znaleść na to pomocy, mimo używania kąpieli, 
zawdzięczam me zdrowie tylko Szwajcarskim  
pigułkom R. Brandta. Po użyciu tychże czuję 
się zupełnie rzeźkim i zdrowym, co nimejszem 
poświadczam,* Eisendorfska huta szkła pod 
Weissensuls w Czechach, 12 czerwca.*

Starszy hutniczy Miihl Bairle.
Uważać należy bacznie, żeby na każdej ety­

kiecie znajdowała się podobizna podp isu : 
„R. Brandt* i „biały krzyż w czerwonem polu*.

Do nabycia w Krakowie w aptece „pod 
Barankiem* p. W iktora Redyka. 320 1-
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N A D E S Ł A N E .

Ważnem jest doniesienie o grze loteryjnej 
Samuela Heckschera senr. w Hamburgu. Firma 
ta zjednała sobie dobrą reputacyę tak tu, jak 
w okolicy, z powodu natychmiastowej wypłaty 
pod dyskrecyą i dla tego już na tem miejscu 
zwracamy uwagę każdego na dzisiejsze ogłosze­
nie tegoż domu w dzisiejszym numerze.

N A D E S Ł A N E .

Nieprzyjemny oddech, popsute zęby, osła­
biony żołądek i upośledzone trawienie są do­
legliwościami, na które się bardzo wielu co­
dziennie uskarża. Troskliwe pielęgnowanie zę­
bów w stosownym czasie, przeszkodziłoby temu 
złemu skutecznie. Częste i regularne używanie 
wody anaterynowej, przeciw składnikom której 
dotychczas żadna z powag naukowych nie wy­
stąpiła, (a którą wielu fabrykantów fałszuje) 
jest dotychczas najlepszym, najskuteczniejszym 
i najtańszym środkiem do utrzymania zębów 
w stanie zdrowia i do usunięcia wedle możno­
ści zastarzałych chorób tychże. Nietylko zdo­
łam y same zęby utrzymaó, lecz także cały 
nasz organizm, którego pojedyncze narządy 
w ścisłym ze sobą zostają związku, odmło- 
dnieje niejako, jeśli ciągle używaó będziemy 
tej wody i w połączeniu z należytą dyetą, 
przysparzać będziemy ciału nowych sił, co 
tylko możebnem je s t wtedy, jeżeli pokarmy 
dobrze pożute dostawać się będą do żołądka.

Dla tego na tem miejscu polecamy powszech­
nie znaną i uznana Anaterynow^ wodę do 
u s t c. k. nadw ornego den tysty  Dra Poppa, 
w  Wiedniu, Bognergasse Nro 2 . (1092)

N A D E S Ł A N E .

Dotychczasowem usilnem dążeniem było wy­
naleźć taki środek, któryby wprost działając 
na nagniotek i niszcząc go nie oddziaływał 
szkodliwie na skórę i bólu nie sprawiał.

Środek taki już wynaleziono, jest nim S. 
R adlauera środek  z Rothe Apotheke w P o ­
znaniu. Środek ten niszczy najdokładniej na­
gniotki, jakoteż i zgrubiałą skórę bez bólu. 
Środek ten nie szkodzi bieliznie i przy użyciu 
go zbytecznemi są wszelkie opaski. — Flakon 
z pędzelkiem 50 centów.

N A D E S Ł A N E

Nieomylne. Pod tym napisem znajduje się 
w dzisiejszym numerze naszego pisma ogło­
szenie względem leku, wynalezionego przez 
słynnego lekarza włosów Dra Pinkasa, a zwa­
nego „Roborantium* (włos tworząca esencya), 
który przy wypadaniu włosów, łysinie, braku 
porostu brody i siwieniu włosów nie do uwie­
rzenia skutecznym się okazał i dotychczas 
niedościgniętym jest co do rezultatów. Dalecy 
jesteśm y od zamiaru sypania pochwał temu 
lekowi, na jakie zasługuje, lecz zwracamy 
uwagę Szan. Czytelników na to ogłoszenie i 
zalecamy próbę z tym lekiem. W razie nie- 
skutkowania obowiązuje się ogłaszający zwrócić 
pieniądze bez oporu.

N A D E S Ł A N E .

Z dziedziny sztuki, m echaniki przemysłH nie m o­
żna w ykazać żadnego przedm iotu, k tóryby się lepiej 
kwalifikował n a  podarek na  „G w iazdkę" — ja k  po­
wszechnie znane i uznane H ellera  p rzed m io ty  z  m u­
zy k a , które na wszystkich wystawach, a ostatecznie 
w M elbourne 1881 r. i w Z u ry ch u  1883 r. p ie rw sze m i 
n ag ro d am i odznaczone zostały.

Nie masz stosunków naw et nader delikatnej n a ­
tury , gdzieby H elle ra  P rz ed m io ty  z m u zy k ą  nie  oka­
zały się najstosowniejszym  w całym tego słowa zna­
czeniu p o d a r u n k i e m  n a  „G w iazdkę."  Tam , gdzie 
przedm ioty wartościowe, lub przeznaczone do użytku 
m ogłyby zadrasnąć poczucie delikatności — najstó- 
sowniejsze są P rz e d m io ty  Z m u zy k ą  B a! — nawet 
całem u światu są one pożądane; bo i któż na tym 
padole nie m a chwil sam otnych, w k tórych ogarnia 
człowieka jak aś  tęskno ta  lub zgoryczenie; i komuż 
by w takich chwilach m uzyka — ta  uniw ersalna mowa 
wszystkich serc, nie była pocieszycielką i n ieskracała 
czasu?! — Przedm ioty grające usilnie się zaleca oso­
bom, k tó re  w skutek swego stanow iska, choroby, osie­
rocenia i t. p. skazane są na sam otność, a to tem 
bardziej, że repertoar w tychże ułożony przez fabry­

kan ta  je s t bardzo doborowy. N ajpopularniejsze i n a j­
lepsze melodye z dawniejszych i najnow szych operetek, 
najnow sze kom pozycye do tańca, najulubieńsze pieśni 
najw ybitniejszych kom pozytorów wykonyw ają pozy­
tyw ki H ellera  całkiem  popraw nie.

W  interesie pp. cu k ie rn ik ó w , w ła ś c ic ie l i  re s ła u -  
raCyj, H oteli itp. leży, zaopatrzyć się w takie pozy­
tywki, gdyż one są jed y n ą  a pewną siłą przyciągającą 
gości. J a k  nas z wielu stron  zapew niają, dochody 
takich zakładów p o d w o iły  s ię  ; dlatego panom g o sp o ­
da rzo m  i w łaśo ic ie lo m  ró żn y ch  handlow ych  z a k ła d ó w , 
którzy  jeszcze nie zaopatrzyli się w te pozytyw ki — 
zalecam y usilnie niezwłoczne nabycie tej jed y n e j a  
n iezaw odn ie j s i ły  p rz y c ią g a ją c e j, a to tem  bardziej, 
i e  na  życzenie udziela sie wszelkich u łatw ień w ża- 
płacie. W ielebnym  D uchow nym , którzy ze względu na 
swój stan, lub z powodu odległości nie mogą znajdo­
wać się na koncertach i t. p.. zupełnie zastąpi pozy­
tyw ka brak tej przyjemności.

Niemałą zachętą do zakupna powinna być wiado­
mość, że na ten sezon zimowy przeznaczono premie, 
liczące 100 najlepszych pozytywek w wartości 20,000 
franków, zwłaszcza, że każdy  kupujący: naw et na j­
m niejszą pozytywkę może się stać posiadaczem wiel­
kiego d z ie ła ; przy zakupnie za 26 franków  otrzy­
muje się kw it na  premię. Obficie illustrowany cennik 
wraz z planem  przesyła się na żądanie fran c o -

Polecam y k ażdem u w celu nabycia małej nawet 
pozytyw ki udaw ać się zawsze wprost do fabryk i: 
J. H. HELLERA w B ern ie  (Szwajcarya); tak ie  nigdzie 
oprócz w Nicei nie posiadają składu, a  częstokroć 
sprzedawane byw ają pozytywki pod firmą H ellera, 
chociaż z fabryki tej nie pochodzą. W szystkie praw ­
dziwe pozytywki opatrzone są firmą fabryki J. H. H eller, 
(k tóry  je s t  także dostawcą prawie wszystkich Dworów 
Panujących), na  co należy zawsze zwracać uw agę.

Eada państwa.
Dzisiaj odbywa się drugie posiedzenie Izby, 

na którem nastąpi pierwsze odczytanie przed­
stawionych przez rząd projektów i przydzie­
lenie ich dotyczącym komisyom.

Preliminarz budżetu państwowego, złożony 
przez m inistra skarbu, p. dra Dunajewskiego, 
na pierwszem posiedzeniu Izby deputowanych 
d. 4  b. m ., obejmuje następujące szczegóło­
we pozycye:

Potrzeby  (wydatki):  Złr. w. a.
Najwyższy dwór . . . .  4.650.000
Kancelarya gabinetu cesarskiego 72.272
Rada P a ń s t w a ............................  973.742
Trybunał Państwa . . . .  24.000
Rada ministrów . . . .  1.010 409
W ydatki wspólne Monarchii . 88.754.977
Ministeryum spraw wewn. . . 18.674.039
Ministeryum obrony kraj. . . 9 .368.343
Min. wyzn. i oświaty . . . 19.315.841
Ministeryum skarbu . . . 104.295.368
Ministeryum handlu . 74.342.210
Ministeryum rolnictwa .< . 13.322.700
Min. sprawiedliwości . . . 20.898.570
Najw. Izba obrachunkowa . . 153.000
E tat p e n s y j ...................................  15.574.200
Subwencye i dotacye . . . 17.306.066
Dług P a ń s t w ? ............................  121.395.143
Zarząd długu Państwa . . 988.510
R a z e m ..........................................511.119.390

Pokrycie (dochody): Złr. w. a.
Rada ministrów . . . .  690.900
Ministeryum spraw wewn. . . 1.054.125
Ministeryum obrony kraj. . . 213.270
Min. wyzn. i oświaty . . . 5.371.557
Ministeryum skarbu . . . 396.780.294
Ministeryum handlu . . . 44.516.062
Ministeryum rolnictwa . . . 10.626.864
Min. sprawiedliwości . . . 664.182
E .a t  p e n s y j ............................  66.304
Subwencye i dotacye . . . 423.313
Dług P a ń s tw a ............................  11.840.106
Zarząd długu Państwa . . 13.600
Przedaż nieruchomości skarb. . 04.000
R a z e m ..........................................  472.364.577

Nadzwyczajne dochody przedstawiają w pre­
liminarzu ^umę 16.583.069 złr., gdy tymcza­
sem w zeszłym roku wynosiły 17.660.672.

Przegląd polityczny.
Dzienniki wiedeńskie, które nie podlegają 

dyktaturze partyi centralistycznej, potępiają 
jednomyślnie krok lewicy uczyniony w wy­

dziale przez dep. Plencra, który oświadczył 
imieniem swych towarzyszy, że żaden z nich 
nie przyjmie referatu pojedynczych działów 
budżetu. W  innych komisyach Izby mają człon­
kowie lewicy toż samo uczynić.

Według doniesień angielskich, jest już dziś 
pewnem, iż p. Giers powróci z Montreux na 
Wiedeń, ażeby tu , z polecenia, cara te same 
zapewnienia pokojowe złożyć, które już w 
Berlinie pierwej wypowiedział. Pism o „N ord‘ , 
które jak wiadomo, stoi w bardzo bliskich 
stosunkach z petersburskim urzędem, kancler- 
skim, potwierdza pośrednio tę wiadomość, o- 
mawiając zarazem najnowszy zwrot Rosyi do 
Niemiec i Austryi. „Nord“ p isze : Giers roz­
począł swą podróż pod szczęśliwym znakiem, 
gdyż właśnie wtedy dały Niemcy i Austrya 
dowody swej dobrej woli w sprawie bułgar­
skiej, nie występując zresztą wcale z rezerwy, 
jaką obu państwom przez nieprzerwane ser­
deczne stosunki do Rosyi powinność nakazy­
wała. Z plam czarnych, które w tym czasie 
na horyzoncie politycznym się okazywały, je­
dna mianowicie, t. j. skrupuł do podróży na­
stępcy tronu niemieckiego do Hiszpanii, już 
znikła, a co się Francyi tyczy, to może ona 
na sympatye ludów kontynentu liczyć, skoro 
tylko spokój tychże przez szkodliwe manife- 
stacye nie zamąci. Także fracuskie pismo „Re- 
publique Franęaise" wyraża się w bardzo ro ­
zumny sposób o najnowszej zmianie w sto­
sunkach pomiędzy Niemcami a Rosyą, twier­
dząc, iż chociaż w niedawnym czasie pom ię­
dzy dyplomatami państw sąsiednich istniało 
pewne naprężenie w stosunkach, to jednak 
cesarz W ilhelm tak samo nie życzy sobie woj­
ny z swoim siostrzeńcem, jak tenże również te ­
go nie pragnie.

Tak zwana księga żółta, czyli sprawozdanie 
o stosunkach dyplomatycznych pomiędzy Fran- 
cyą a Chinami podczas wyprawy tonkińskiej, 
została izbie francuskiej przedłożona.

W  nocie tamże nmieszczonej, w dniu 30 
listopada Tsengowi przesłanej, przedstawia 
Ferry sytuacyę tonkińską następującemi sło­
wami: Od la t trzech usposobienie Francyi 
nie zmieniło się, a polityka francuska spoczy­
wa na traktacie 1874 r., Francya spełniła zo­
bowiązania, wynikające z tego traktatu, i wy­
stąpiła jedynie w tym celu, aby po wyczer­
paniu środków pokojowych wymusić wykona­
nie praw z tegoż traktatu wypływających. 
Opór jaki Francya napotkała i dotychczaso­
wa walka nie zmieniły jej położenia. Jak  
przed trzema laty, tak i teraz nie ma Francya 
zamiarów zaborczych. Celem jej jest wzmoc­
nienie protektoratu, zapewnionego w traktacie 
z 1874 r. Chce wolnej żeglugi po rzece Son- 
koi, bezpieczeństwa w Tonkinie potrzebnego 
dla rozwoju stosunków handlowych. W tym 
duchu mówił m inister w izbie o zdobyczach 
pokojowych. Wywody jege mowy z 31 paź­
dziernika nie pozwalają !na porozumienia co 
do dążności niknięcia możliwości wszelkiego 
starcia i ubezpieczenia przewidzianych skut­
ków. T a dążność nakłoniła Francyę do pro- 
pozycyi, aby obustronni dowódzcy wojskowi 
porozumieli się co do linii demarkacyjnej po­
między stanowiskami obu wojsk. Chiny wy­
raziły życzenie, aby ta linia na obu brzegach 
czerwonej rzeki się znajdowała. P. Challemel 
Lacour zauważył już 2 sierpnia, że starcie 
tylko wtedy jest możliwe, jeżeli wojska Chiń­
skie zbliżą się do twierdz, które są przedmio­
tem operacyj francuskich, gdyż wojska te mu­
siałyby być uważane za pomocników Anami- 
tów. Odtąd jednak położenie się nie zmieniło, 
ani też nasz plan. Nie na nas więc spadłaby 
odpowiedzialność za starcie pomiędzy siłami 
zbrojnemi obu mocarstw. Zresztą spodziewa­
my się, że wypadek ten nie nastąpi i że woj­
ska chińskie, które nic nie zmusza do opu­
szczenia pozycyj zajmowanych w sierpniu, nie 
będą nam przeszkadzać w dziele powszechne­
go uspokojenia, podjętem w interesie samego 
Tonkinu.

Telegramy „Gazety M o w s l le i" :
Wiedeń 7 grudnia. (Z Izby deputowanych). 

Rząd przedłożył projekta do ustaw o pod­
wyższenie kredytu dodatkowego na budowę 
odnóg galicyjskiej kolei Transwersalnej i o 
utrzymaniu nadal sądów wyjątkowych w D al- 
macyi.

Kopp proponuje, aby protest przeciw wy­
borom Badenfelda i Luetzowa przekazać ko- 
misyi legitymacyjnej. Smolka uważa ten pro­
test za bezprzedmiotowy. Wniosek Koppa od­
rzucono. Suess żąda umieszczenia w sali orła 
cesarskiego i herbu Austryi, poczem przystą­
piono do porządku dziennego.

Budapeszt 7 grudnia. Izba niższa przyjęła 
w trzecim czytaniu przedłożenie podatkowe, 
tudzież przedłożenie w sprawie indemnizacyi 
za pierwszy kwartał r. 1884.

Berlin 7 grudnia. Izba deputowanych od­
rzuciła 202 głosami przeciw 163 wniosek 
Sterna, żądający zaprowadzenia tajnego gło­
sowania w wyborach do sejmu i rad gmin­
nych.

Bruksela 7 grudnia. O godzinie 5 ł/ i  po 
południu wybuchł w gmachu parlamentarnym 
pożar. Skrzydło, w którem mieściła się Izba 
reprezentantów, zniszczone zupełnie. Drugie 
skrzydło, w którem mieściły się ministerstwa 
spraw zagranicznych i oświaty, ocalało. Spo­
dziewają się ocalić inne części gmachu, kilka 
osób zostało rannych.

B ruksela 7 grudnia. Pożar gmachu parla­
mentarnego stłumiono o godz. 10 wieczór. 
Izba reprezentantów i przyległe ubikacye zni­
szczone zupełnie. Kilku członków straży o- 
gniowej straciło podobno życie. Skrzydło zaj­
mowane przez ministeryum spraw zagrani­
cznych i oświaty tylko nieznacznie zostało 
uszkodzone. Gmach senatu ocalono. Pożar 
wybuchł w kopule nad Izbą reprezentantów 
podczas posiedzenia, i szerzył się gwałtownie 
w skutek przeciągu, wentylacyi i silnego pół­
nocno-wschodniego wiatru.

P aryż 7 grudnia. „Rópubliąue francaise* 
zaprzecza doniesieniu „Telegraphe* i oświad­
cza, że od 30 listopada nie było żadnej wy­
miany not między Ferrym a Tsengiem.

P aryż  7 grudnia. Nawet anarchiczne dzien­
niki nawołują, aby wstrzymano się od zamie­
rzonej dzisiaj demonstracyi, która zatem albo 
nie przyjdzie do skutki, albo też nie przybie­
rze ważniejszych rozmiarów.

P aryż  7 grudnia. Miedzy aresztowanymi 
autorami podburzającej odezwy znajduje się 
17-letni chłopiec, przy którym znaleziono 
materyę eksplodującą.

„Libertć* donosi, że Anglia pracuje gorli­
wie nad pojednaniem Francyi z Chinami. Ro­
kowania postąpiły znacznie w tych dniach.

„Telegraphe“ zapewnia, że Tseng wręczył 
wczoraj prezesowi ministrów n o tę , żąda­
jącą wstrzymania kroków nieprzj'jacielskich, 
aby będące w toku rokowania nie zostały 
wskutek tego zerwane,

Londyn 7 grudnia. Biuro Reutera donosi z 
T ien Tsing, że rząd chiński nie chciał ani 
cofnąć, ani zmodyfikować swych pretensyj w 
sprawie

K ursa telagraficznn z d 7 grudnia 1883.
B erlin , e d. 7 b- m. 1883, r. 

W iedeń 169-95. B anknoty 169-15, W arszaw a 197-—~ 
R uble 197-45. 6%  Listy Zast. Pol. 61-10. 4°/0 Listy 
Likwid. 54-40. Akcye Kol. Kar. T,.:j■’w 128,—. ik c y  e 
kredyt. 475.—.

W ydawca i Odpowiedzialny R edaktor:
E m i l  S z w a r c .

Do dzisiejszego numeru dołącza się dla P re­
numeratorów miejscowych zawiadomienie o 
otwarciu składu mąki i kaszy z młynów pa­
rowych Maurycego Bar ucha w Podgórzu.

K on p itn i® ?  i pap. wartość.
K raków , dnia 8 grudnia.

Sub le  pap. za 100 rs. . . , . . 
M arki niem. ca 100 m arek . . . .  
F ran k i ca 100 fr. . . . . . .
Półim peryał ros.........................
D ukat w a ż n y .................................... I [
R ubel srebrny obrączkowy .
S rebrne kupony płatne ca 100 złr.

Listy zastawne i óbligacye.
ObUgacye indem n. gaUc. ca 100 cłr.
I #  L. cast. T . kred ziems. 100 złr.' 
4 *  „ a a JIem - 100 *łrł.
5 %  „ n r  e n
6 *  L . hip. 100 c łr...............................
b %  L . bip. z lO *  prem. 100 złr.

L. bip. 40 la t zwrotne 100 złr. 
fi w" L. włośeiań. z dywid. 100 złr.

„ 100 złr.
Z. kred. Krak. 36 la t cwr.

„ 36 la t zwr.
” 18 lat zwr.

», » n c e 2 0  l at  ZWT'
Akcye kolei K arola Ludw ika 210 złr.

„ „ Lwow.-Czerniow. 200 złr.
„ banku bipot. Lwowsk. 200 z łr.
B „ Gal. dla han. i prz. 200 cłr. 

Lo»y m . K rakow a 20 złr. . . »
644 tn. Stanisławowa 20 złr. .
4 *  L . cast. Król. Polsk. 100 rubli 

r L. likwid. ,  _ 100 rub li

e

6V.X
6%
I X

o e

a £
5 o.

płacą żądają

116 26 
68 60 
47 50 

9 70 
6 60 
1 60

98 -  
89 — 
86 —  

97 50 
101 
100
97 

100
86
98 

101 25 
100 60 
104 — 
287 — 
167 — 
287 —

19 — 
21 50 
98 — 
87 -

117 26 
69 50 
48 50 

9 90 
5 80 
1 70

100 
91 — 
88 —  

99 50 
103 — 
102 —  

99 — 
100 20 
89 — 

100 —  

102 76 
102 60 
106 _  
290 
169 — 
292 —

21 
24 

100 
89

W iedeń, dnia 6 grudnia. 

Obiigi długu państwa.

4*2 %  R en ta  pap. 100 złr. . .
4-2 %  „ srebrna 100 złr. . , .
4 Hf ,  złota 100 złr. . .
6 Hf „ pap. 100 złr.
4 Hf n złota węgierska 100 złr. 
6 % „ papierów: 100 z łr. .
6 Hf r węg. (O stbabn) 1 0 *  pod.

Akcye bankowe.

A nglo-austr.....................................120 złr.
B o d e n -C re d it .............................  200 „
Kredyt, dla h. i. p. . . . 140 „
Kredyt, węg. . . . . .  200 „
Niższo-Austr.................................  500 „
H ipoteczne galic. . . . .  200 „
Aus t ro-węgierski e. . . .  500 „ 
U nionbank . . . . .  100 „
V e r k e h r b a n k ...............................140 „
B a n k v e r e i n ................................100 „
L S n d e r b a n k .............................. 2 0 0  „

Akcye kolei.

  200 *iT-Alfo lask ie  . .
E lżbiety . . ; ; ; 2 1 0  "
Ferdynanda półn. . . 1000 "
Frano. Józo ts • * t t 200
M oraw sko-Szląska j ‘ j 0Q *

płaoą

79 15
79 65 
98 50 
93 85 
87 65 
85 20 
96 76

107 — 
211  —  

282 10 
280 — 
845 -

836
106 75 
146 -  
103 40
107 60

166 — 
224 — 

2450 
201 50 

24 26

79 80 
79 70 
98 66 
94 — 
87 70 
85 30 
97 —

107 50 
211 60
282 40 
280 50 
855 ~

888  —

107 — 
146 50 
103 70
108 —

166 60 
224 50 

2455 
201 75 

25 —

Lwowsko-czerniow. . . 200 „
Aust. półn.-zachod. . . 200 „
Południowo „ . . . 200 „
Tramwąj. . . . 200 „
Węg.-galic. . . . .  200 „
Węg. półn.- wschód. . 800 „
W ęg. zachód. . . . .  200 „

Listy zastawne.

6 *  Bodenoredit . . . .  100 złr.
6Hf „ 38 lat . . 100 ,
5 Hf A ustro-w ęgierskie.........................

Obligi pierwszeństwa.

Albrechta . . . 3 0 0  cłr. sr ca 100
AlftSldzkie . . 200 
Gratzkoflaoh. . . 160 „ „
Elżbiety . 600 marek z i  200 mrk.

r 400 „ za 200 mrk.
Ford. półn. . . . . . .  „

r 1872 . . 300 złr. sr. za 100
r 1876 . . 100 złr. sr. „

Gal. Kar. Lud. 1881 3'JO złr. sr. za 100 
Lwow.-Czern. 1866 800 „ „

r 1867 300 „ r
1868 300 „

r 1872 300 r r
Rudolfa . . . .  800 „ „

r 1869 300 ,  „
_. » 1872 300 * ,
Siedmiogrodzkie 200 ,  „

płaoą żądają płacą ędajć

168 168 50
184 60 185 Faptery loteryjne.
139 60 140 _ 3Hf Bodencredit . , . 100 złr. 97 50 98 __
216 50 217 _ 4 jlf Cisańskie . 100 R 110 10 110 40
169 — 159 60 3 Hf Serbskie . . 100 fr. 29 25 29 50
145 — 145 26 8 Hf Tureckie . 400 R 20 26 20 50
163 76 164 25 6 Hf Reg. D unaju . * 100 złr. 115 75 116 26

4 Hf Żeglugi D unaju , 100 R 109 76 110 24
1 %  T ryest . . 100 n 126 — 127 —

4Hf T ryest . . 60 R 64 60 65 —
4 Hf 1854 Losy . * a 260 R 121 — —

1--------
100 75 101 75

4 *  1860 Losy .
n  n  w • •

Losy 1864 . . . • »

600
100
100

R

R

R

140
167
166

25
141 —

167 60 
167 _

Losy czerwonego Krzyża węg. — R 6 30 6 60
W ęgierskie . . • 100 R 114 — 114 40
M. W iednia . 100 n 124 40 124 70

96 76 97 25 Kredytowe . . . 100 R 172 60 173 —
97 75 98 25 K lary . . . . • - 40 R 37 __ 37 66
99 60 101 60 M. Insbruku 20 R 21 „ 21 60

102 80 103 20 Keglewicz , , , • e 10 R 17 60 18 50
104 60 105 25 M. K rakow a . . • e 20 „ 19 20 _
104 60 106 2 6 M. L ubiany  . , • • 20 R 23 .. 24 —

107 — 107 60 M. Budy 40 35 60 36 50
104 75 106 25 Palfy . . . . • • 40 36 35 50
98 70 98 90 Czerwonego Krzyża • • 10 R 11 90 12 20
95 75 96 25 R udolfa 10 19 ___ 19 50
99 76 100 — Salin . . . . 40 R 51 — 52 —

95 60 96 — M. Salzburgu . 20 R 22 80 23 20
94 40 94 80 St. Genois . , ł 40 R 48 75 49 25

100 30 100 60 M. Stanisławowa . f • 20 R 23 60 24 —

100 20 100 60 W aldstein . , , 20 R 27 25 27 76
100 20 100 60 W iudiszgratz . e 20 R 30 — 37 —
91 80 92 ■— Losy użytkowe Hf Bodenored: s 21 — 23 —



G A Z E T A  K R A K O W SK A  Nr.
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H. N I E M E T Z
Sukiennice Nr 3(3 sklep narożny od strony ratusza,*w Krakowie, poleca Szanownej Publiczności swój

S K Ł A D  M A S Z Y I  D O  S Z Y C I A
2 3 3 S !  wszelkl.chr naj sł7nni0W h fabryk zagranicznych; jestem obecnie w stanie oprzeć się każdej konkurencyi co do niskich cen nailenszvch

1  " J p r d b o J n i a  l u b ^
s i"  ‘ a k !« m a . POdł"S “  S°“ w H  °d“teP" "

Przyjmuję wszelkie naprawy maszyn do szycia po cenach umiarkowanych.

Z uszanowaniem
1690 *-

H I .  ISTiem etz.
toooooooooooooooooooooooooooooi

-Zum goldenen 
Relchsapfel"

apt. w Wiedniu 
S ingerstras. 15.

Pigułki czyszczące krew ££? Ą J t  ft"SSS I
najsłuszniej, gdyż rzeczywiście m e istnieje  żadna choroba, w k tórejby pigułki 
te n ie  przekonały w bardzo wielu wypadkach o swej cudownej działalności.
W najuporczyw szych wypadkach, kiedy wiele innych lekarstw  napróżno użyto, 
nastąpiło po tych pigułkach niezliczone razy i po krótk im  czasie zupełne wy­
leczenie. Jedno pudełko z 15 pigułkami 21 ot., zwój z 6 pudełkami złr. 15, 
poczt* nieopłat. za zaliczką złr. MO. (Mniej niż I zwój nie poseła się). 

Mnóstwo ju ż  listów nadeszło, w których kupujący te p igułki dziękują za odzy­
skane zdrowie po przebytych ciężkich chorobach. K to raz użył ten  środek, pole­

ca go dalej.

■ V *  Z wielu podziękowań podajem y tu ta j k i lk a : '^ M i

PUBLICZNE PODZIĘKOWANIE!
Waidht.fen a. d. Ybbs, 24 listopada 1880, 
W ielmożny Panie! Od r. 1862 cier­

piałem na hemoroidy i zatrzymanie mo­
czu ; lekarze zapisywali mi różne środki, 
lecz bez skutku, gdyż choroba stawała 
się coraz gorszą, tak, że po niejakim  
czasie uczułem silne boleści brzucha 
(wskutek ciśnienia na wuętrzności). Do 
tego okazał się  jeszcze zupełny brak 
apetytu, a gdy tylko trochę się posiliłem  
lub napiłem się wody, zaledwie mogłem 
się na nogach utrzymań z powodu ro­
zedmy, ciężkiego oddychania i astmy. 
W reszcie użyłem Pańskich, prawie cuda 
działających pigułek czyszczących krew, 
które wypełniły swój skutek i uwolniły 
mnie zupełnie od nieuleczającej prawie 
choroby. Dlatego wypowiadam Panu ni- 
niejszem za Pańskie pigułki, czyszczące 
krew i inno wzmacniające lekarstwa, 
moje podziękowanie i uznanie. Z wyso­
kim szaounkiem. Jan Oellinger.

W ielmożny Panie! Szczęśliwym wy­
padkiem dostałem Pańskie pigułki czy­
szczące krew, które cuda we mnie zdzia­
łały. Przez długie lata cierpiałem na 
ból głowy i zawrót; przyjaciółka moja 
oditąpiła mi 10 sztuk Pańskich dosko­
nałych pigułek, a te tak  dobrze poskut­
kowały, że się wydziwić nie mogę. Dzię- 
kując Panu za to , proszę o ponowne 
przysłanie 1 zwoju.

Piseka l marca 1881 r.
Andrzej Parr.

Bielsko 2 czerwca 1874 r.
Szanowny Panie Pserhofer! Pisemnie, 

jak wielu innych, którym pom ogły P a ń ­
skie pigułki czyszczące krew , musze wy­
powiedzieć Panu najszczersze i najgo­

rętsze podziękowanie. W  bardzo wielu 
chorobach okazały  Pańskie pigułki, za­
dziw iającą siłę leczniczą, gdy wszelkie 
i n n e  l e k a r s t w a  były bezskutecznemi. 
W krwiotoku kobiet, w nieregularnem  
m iesięcznem czyszczeniu, zatrzym aniu 
moczu, glistach, osłabieniu żołądka, za­
wrocie i w ielu innych chorobach g ru n ­
townie pom ogły. Z zupełnem  zaufaniem  
proszę o ponowne przysłanie dwunastu 
zwojów. Z wysokim szacunkiem .

Karol Kauder.

I

W ielm ożny P an ie! P rzypuszczając, że 
wszystkie Pańsk ie  lekarstw a sa tak  do- |> 
bre, ja k  Pańsk i słynny „balsam  na od- 11 
m rożenie", który w mojej rodzinie k ilku  A 
zastarzałym  odmrożeniom szybko pom ógł, 
zdecydowałem się mimo mojej nieufności 
do takich środków uuiw ersalnych, chwy­
cić się Pańskich  pigułek  czyszczących 
krew , aby za  ich pom ocą usunąć długo­
letnie cierpienie hem oroidalne. W yznaję 
więc Panu, że choroba m oja po 4 tygo­
dniach użycia leku zupełnie usta ła  i że 
p igułki te polecam najgoręcej w kó łku  
moich znajom ych. Nie mam nic przeciw 
tem u, jeżeli Pan  chce, ogłosić publicznie 
m oje pismo. W iedeń 20 lutego 1881 r.

Z szacunkiem  O. v. T.

Cseney, 17 m aja 1874 r. 
Szanowny P an ie! Poniew aż Pańsk ie  

p igu łk i czyszczące krew  nie tylko przy­
wróciły życie mojej żonie, trap ionej dłu- 
goletniem  cierpieniem  żołądka i reu m a­
tyzmem stawów, lecz także odśw ieżyły 
je j  życie, przeto nie m ogąc się oprzeć 
prośbom  podobnie'c ierp iących osób p ro ­
szę znów o nadesłanie 2 zwojów tych 
cudownych pigułek za  zaliczka. Z sza­
cunkiem  B tai ej Spina tek.

1698 8 8

Za deszę ś. p.

Władysława smuna Ppwsłiejo
c. k. R adcy Sądu Krajowego 

w Krakowie,

Posła do R ady P ań stw a , właściciela 
dóbr ziem skich; urodzonego w dniu 8 
w rześnia 1831 ro k u ; tudzież m ałżonki 

tegoż

Maryi z Przybyłowsiacii Pęgowstiej
urodzonej w d. 17 listop. 1836 r. 

odbędzie się 
jak o  w rocznicę śm ierci dnia 11 Grudnia 
b. r. w kościele parafialnym  w Sobolowie 

o godzinie 10 rano

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE
na które pozostała córka wraz z mężem 
i wnuczką, Krewnych, P rzy jació ł i po­

bożną Publiczność zaprasza.

ANNA PRZYST01NA z dobrego domu,
la t 19, z małym  posagiem, życzy sobie 
znaleść towarzysza życia, człowieka 
uczciwego z pewnem stanow iskiem , 
lub sytuacyą; — listy  z dołączeniem  
własnej fotografii uprasza  sie ad re­
sować do Ekspedycyi „Gazety Kra­
kowskiej" pod literam i R. A. L isty  

zaś bez podpisu  własnego nazwiska, lub 
ubliżające godności kobiety zostaną bez od­
pow iedzi—  za najściślejszą dyskrecyę ręczy 
się słowem uczciwej kobiety. 1702 1-

P

Amerykańska maóó gośooowa, szybko i 
pewnie działająca, niezawodnie najle­
pszy środek przeciw wszystkim gośćco­
wym i reumatycznym cierpieniom, jak  
cierpieniom rdzenia pacierzowego, dar­
ciu stawów, postrzałowi w krzyże, mi 
grenie, nerwowemu cierpieniu zębów, 
bólom głowy, rwaniu w uszach itd 
1 złr. 20 e t

Anateryaowa woda do ust c. k. uprzyw. 
prawdziwa J. G. Poppa, ogólnie znana 
jako najlepszy środek do konserwo- 
wania zębów. 1 flaszeczka 1 złr. 40 c.

Balsam na odmrożenia J. Pserhofera,
uznany od wielu lat jako najlepszy 
środek przeciw wszelkim odmrożeniom 
tudzież zastarzałym ranom. Słoik 40 c.

Chińskie mydło toaletowe, najlepsze my- 
dło, jak ie  dotychczas wyrobiono; po 
użyciu skóra staje eię  gładką jak aksa­
mit i pachnie bardzo przyjem nie. Mydło 
to doskonale się  pieni i nie schnie. 
Sztuka kosztuje 70 c.

}fiak iersk i proszek, ogólnie zuany do­
skonały proszek przeciw nieżytowi, 
chrypce, kokluszowi itd. Pudełko 35 c.

Essenoya żyola (Krople prazkie) przeciw 
zepsutemu żołądkowi, złemu trawieniu, 
dolegliwościom dolnych części ciała, 
wyborny środek domowy. F lakon 26 c.

Eseenoya na oozy Dra Romershausena 
do wzmocnienia i konserwowania wzro­
ku. W  oryginalnych flaszeczkach po 
2 złr. 60 c. i 1 złr. 50 c.

Tran z »""*-oby miętusów M. M a a g e r a  
prawdziwy i oryginalny, najlepszy g a - , 
tunek. Flaszka 1 złr.

Pate Peotorale G e o r g ć  od wielu lat 
ogólnie uznany jak o  jed en  z n a jle ­
pszych i na jprzy jem niejszych  środków 
przeciw zaflegmieniu, kaszlow i, chryp­
ce, nieżytom, cierpieniom p iersi i płuc, 
krtan i. 1 pudełko 50 c.

Proszek przeciw poceniu nóg. Proszek
ten  usuw a pot nóg i wywiązujący sio 
z niego niem iły odór, konserw uje o- 
buwie i jest nieszkodliw ym . Cena pu­
dełka 50 c.

Pomada Tannoohinowa J .  P s e r h o f e r a ,  
od dawien dawna przez lekarzy  i osoby 
pryw atne uznana jak o  najlepszy środek 
do porostu włosów. Gustowny wielki 
słoik 2 złr.

Plaster uulwerslauy profesora S t e u d l a  
w ielokrotnie uznany przy ran ach  od 
pchnięcia i cięcia, trudnych  do w yle­
czenia wrz dach wszelkiego rodzaju , «  
także starych, peryodycznie odnawia- II 
jących  się wrzodach na nogach, upor- iS 
czywych w rzodach gruczołów, przy bo­
lących nowotworach, zanogcicy, bolą­
cych i rozognionych piersiach, od- 
m arzłych członkach i podobnych cier­
pien iach . Słoik 50 c.

Uniwersalna sól przeczyszczająca A. W.
B u l l r i c h a .  W yborny środek domo­
wy przeciw  wszelkim następstw om  u- 
trudnionego traw ienia, ja k  bólom gło­
wy, zawrotowi, kurczom  żołądka, p a ­
len iu  żołądka, cierpieniom  heraoroidal- 
nym, zatw ardzeniu itd. Paczka 1 złr.

W szelk ie francuskie s z c z e g ó l n o ś c i  są 
albo  na składzie, albo na  żądanie p u n ­
k tua ln ie  i najtaniej będą sprow adzone.

S M T  Rozsyłka pocztą  niżej 5  złr. tylko za  poprzedniem 
otrzymaniem kwoty przekazem  pocztowym, większe kwoty 

także za zaliczką.
Prawie wszystkie powyższe szczególności ma także na składzie 
< p. W. REDYK, aptekarz w KRAKOW IE. 1685 1-12

Jako kurator p. Tytusa Szalaya i 
zawiadowca spuścizny po śp. W łady­
sławie Szalayu podaję do publicznej 
wiadomości, iż wskutek uchwały ck. 
Sądu Obwodowego w Nowym Sączu 
z d. 27 października 1883. L. 5925. 
wydzierżawionem zostanie w dobrach 
Szczawnica (miejsce kąpielowe) prawo 
propinacyi wraz z budynkami i pola­
mi na przeciąg la t 3 lub 6 od d. 1-go 
maja 1884 począwszy, w drodze ofert.

Cenę wywołania ustanowiono na 
trzechlecie w kwocie 5 .5 0 0  złr. w. a. 
rocznie, zaś na sześciolecie w kwocie 
5 .8 0 0  zlr. w. a. rocznie. Oferty skła­
dać należy dnia 14 grudnia 1883 r. 
od godziny 11-ej do 12 ej rano w c.k. 
Sądzie Obw. w Nowym Sączu. Oferty 
ułożone być muszą ściśle podług wa­
runków przez c. k. Sąd Obw. w N o­
wym Sączu w uchwale z d. 27 paź­
dziernika 1883 r. L. 5.925 wyszcze­
gólnionych, które przeglądnąć można 
w c. k. Sądzie Obw. w Nowym Są­
czu lub w  kan ceiary i adw okackiej 
podpisanego w  K rakowie przy u licy  
Grodzkiej Nr. 5 9 .  no4 2-2

Adwokat 
Dr. Ferdynand W eigel.

Tylko je szc z e  kilka P rzedstaw ień!
CYRK HERZOGA.

Dziś w sobotę 8-go i ju tro  w niedziele 
9-g° grudnia  b. r.

Po Dwa W ielkie P rzed staw ien ia
każdego dnia

o godz. 4 po poł. i o 7Yj wieczór.

Popołudniowe przedstaw ienia zaw ieraja 
również ja k  i w ieczorne obfity i wyborowy 
program . Dzieci na popołudniow e przed­
staw ienia p łacą na  w szystkie miejsca połowę 
ceny. — Główne produkcye są : W ęgierska 
Uroczystość Czikosów czyli Chłopskie W e­
sele na stepie. — N a żądanie przedstawie­
nie tresow anej świni „M urro". —  W ystęp 
nowo zaangażow anych członków 8 braci 
F ratellin i. — p Q raz pierw szy: Non plus 
u ltra . — Mr. C harles G ran t w swych zadzi- 
wiających, jeszcze tu  niew idzianych ćwicze­
niach na  3 jed en  za drugim  stojących drąż­
kach (reck). — N a zakończenie popisywać 
się będzie tenże jeszcze  tu  uiewidzianemi 
25 salto m ortale na angielskiej B atucie. — 
Przedstaw ienie na  wolności i w szkole tre ­
sowanych koni. — W ystęp najznakom itszych 
sztukmistrzów i sztukm istrzyń, jak o też  wszy­
stkich klow nów .—  W  Poniedziałek W ielkie 
Galowe Przedstaw ienie. 17o7

5 X>OOOOOOCOCX1XIXXXXXXXXXX>C\
8  ANTONI ZARZYCKI, Syn.

NOWO OTWORZONY

Magazyn Ubiorów Męskich
w  Rynku głów nym  w pałacu ks. Jabłonow skich

sdrowadza sukna i korty z najpierwszych fabryk francuskich i 
angielskich; z Elboeuf, Leeds i. t. p.

Również wykonywa wszelkie zamówienia w zakresie kra­
wieckim w jak najkrótszym czasie (na żadanie w 24 godzin).

m r Ce n y  p r z y s t ę p n e
^ Poleca się łaskawym względom

A. Zarzycki, syn. 
XDOOOOOOOCXXX!

j fS S iS iS IS IS  d5BKaSHSH5H5E5E5ESME5a5HSHsHSH515H5ESESHSE5B5H525E535^'
[U C. k. uprzyw ilejow ana fabryka b ie lizn y :
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aIM;. B IE IK E IR , I  S P Ó Ł K A  a
Sukiennice Nro 13 —* 14 w Krakowie poleca swój wielki sk ład  bielizny dla 

Panów, Dam  i dzieci, zrobionej z najlepszego gatunku  p łó tna i szyrtingu; także 
wielki sk ład  płótna, bielizny stołowej, ręczników, chustek do nosa i szirtingu w k a­
łuż: j a]j0ścit p 0 nadzw yczajnie nizkich cenach:

C o n

V*

V,

VJ

K ołnierzyki męskie i damskie w dosko­
nałym  gatunku  za */, tuzina  złr. 
1-20 do 1 50.

M ankiety m eskie i dam. za 6 pa r złr. 
1-80 do 2.
tuzina lnianych ohustek do nosa o. 
90, 1-20, 1-40, 1-70 do 4 złr. 
tuzina praw dz. francuskich batysto­
wych chustek do nosa złr. 2, 2*50, 
3 do 6.
tuzina angiels. batyst, chustek do 

nosa z najm odniejsz. brzegam i w ró­
żnych kolorach c. 60, złr. 1, 1*20 do 3. 

1 sztuka (37 łok. albo 231/ ,  metr.) do­
brego p łó tna lnianego złr. 6*50, 7-50, 
9, 10 i 12.

1 sztuka (37 łok. albo 23 '/s m.) */t i*/s 
szląskiego p łó tna złr. 10, 11'50, 12, 
12-50, 13, 14 i 16.

1 Sztuka (63 ł. albo 39 m.) i/ t holeud.
weby złr. 21, 23, 25, 28, 30, 37, 42 i 50. 

1 Sztuka (63 łok. albo 42 m.) */, i V, 
prawdziwego rumbursklego płótna 
w najlepszym gatunku od złr. 22 do 60.

1 tuzin ręczników lnianych od złr. 4 
do 12 złr.

}(j 1 sztuka %  lnianego płótna na  6 prze­
ścieradeł bez SZWU od złr. 15 do 21. 

Szyfon na bieliznę m ęska i  dam ską od 
c. 25 do 50 c. za metr.

Serwety różnej wielkości od */4 do '■ °/j 
“ /i  ja k  najtaniej, od 1-50, 2, 4 złr. 

Garnitury lniane do nakrycia stołu na 
6 do 24 osób, wybór ogrom ny od zł. 
3-50, 5, 7 do 50.

Koszule damskie.
& Z szyfonu złr. 1-10, z haftem wzorów-, 

złr. 1-85.
Z dobrego holenderskiego albo rum bur- 

skiego p łó tna  z listw ą na  przedzie
W ielki wybór pończoch damskich białych

n i k.
lub do zapinania na  ram ieniu, złr. 
2-50 do 3-20.

Koszule w lepszym gatunku z haftem “] 
ręcznym złr. 3, 3-75, 4, 4-25 do 5. ' 

W  najlepszym  gatunku i różnych rodza­
jach  złr. 3 86, 5 i 6.

Majtki damskie.
Zwykłe 90 ct., ozdobniejsze złr. 1-20, 

z haftowanemi szlarkam i złr. 1-80,
2-10, 2-50 i 3.

Z barchantu  gładkie złr. 1-60 i 1-75. 
Haftowan. ozdobne albo okładane pika

złr. 2*50 i 2 75.
Spódnice damskie.

Zwykłe od z łr. 1.60 do 2, z dobrego 
szyfonu złr. 2'50 do 3-50,

Z haftow anem i wstawkam i złr. 3-50,
3-75, 4 i 5.

Ogony z wstawkam i lub bez wstawek
złr. 4-50, 5, 6, 7*50 i 9.

Spódnice z barchanu, gładkie złr. 2
2-50.

Haftowane ozdobne okładane p iką  złr.
3-50 i 3.85.

Kaftaniki.
Z szyfonu zwykłe 1 złr. lepsze z ł. 1-50 

z wstawkam i haftów, od zł. 3-25 do 
3-50, z barchanu gładkie złr. 1-20,
1-75 i 1 90.

Haftów, ozdob. lub ok ładane p iką złr.
2.90 i 3-20.

Koszule męzkie.
Z najlepszego angiels. szyfonu z gorsem 

gładkim  albo z listewkam i złr. 1*50,
2, 2*50, 2*75 i 3.

Z dobrego p łó tna rum burskiego albo ho- 
lend. złr. 2*80, 3-50 i 4.

Kalesony męzkie. „
Z angielskiej piki, wszeiktej wielkości n]

od złr. 1-25 do 1*40. !T
Z dobrego cienkiego płót. od 1-60— 2-50. j

kolorowych, jako też  mązkich In
skarpetek  w różnych gatunkach  i kolorach.

Za wszelki u  nas zakupiony tow ar ręczy sie, co się nie podoba, odbieramy, 
zam ieniam y albo wypłacam y za  to całkow itą należytość.

To dobrowolne przez nas przyjęte zobowiązanie daje każdem u kupującem ., 
pewność, że nasza usługa jes t skorą i rzetelną, i że nasze ceny są bez konkurencyi.

Z wysokim szacunkiem  
Filia. a x .  B e y e r  i Spółko. 1583 18

Skład fabryczny towarów płóciennych, zapas gotowej bielizny i wypraw In
w Krakowie, Sukiennloe Nr. 13 — 14. naprzeciw kościoła Panny Maryi

Są w zapasie całe wyprawy ślubne, a  kosztorysy tychże udziela bezpłatnie. ra

B5asasa5as25E52s?!ia5asa5a5asasa5asa5asa5asasHsasa5Esa5L5a5a5Ĥ '

M a i pewna pomoc w cierpieniach Mata i M M  tychże.
ZACHOWANIE ZDROWIA

zależy jedynie na utrzymaniu i zachow aniu  dobrego traw ien ia , gdyż 
dobre trawienie jest głów nym  warunkiem  zdrow ia i rzeżk ości tak 

c ia ła  jak i ducha.
Najskuteczniejszym środkiem domowym do r e g u l o w a n i a - trawienia jest o d  

ła t ju ż  powszechnie znary i ulubiony:

C k. pat. Likier Żo łą dko wy
L ik ier ten najstaranniej przyrządzony z najlepszych i nader skutecznych 

Ziół leczniczych, okazuje się dzielnym  środkiem  przy wszelkich dolegliwościach 
żołądka, mianowicie w braku apetytu, wzdęciach, cierpieniach żywota i io ładka. 
kurczach żołądka, zaflegmieniu; lik ier ten  ożywia ca łą  czynność trawienia i 
wytwarza zdrową i czystą krew. D la swej szczególnej skuteczności s ta ł 
się obecnie ten lik ier pewnym i doświadczonym ludowym Środkiem domowym i 
zjednał sobie ogólne rozpowszechnienie. — x f l - a .» a s t e ; a .  6 0  o o n t ó w .

Tysiące świadectw leży do przejrzenia. L ikier ten na frankowane zamó­
wienia rozseła  się za pobraniem należytośoi we wszystkie miejscowości.

Do nabycia u p. Wilhelma Fenza w Krakowie, lub u Leopolda Kann fabrv 
kan ta  likieru, Budapeszt Waitzner-Boulevard Nr. 66. 1636 5-iti

J > r a k  W Ł  L .  .A -n o * y o a , i  S p ó ł k i .



Dodatek inseratowy do Nr. 280 „Gazety Krakowskiej."

C. i m rzyw . M e j  galic. K a r o l a  Ł n f l w i ł a .
L. 709/ex  1883. O G Ł O S Z E N I E
Od 15 Grudnia 1883 r. począwszy wydawać się będzie rocznie abonamentowe karty jazdy ważne na rok 1884.
K aitj te upoważniają do jazdy na całej linii towarzystwa i uprawniają do używania wszystkich, regulaminem jazdy ustanowionych pośpiesznych, 

osobowych i mięszanych pociągów.
Zamówienia za równoczesnem nadesłaniem fotografii, (w formacie biletów wizytowych) przyszłego posiadacza —  przyjmuje tak Dyrekcva ruchu 

we Lwowie, jakoteż Dyrekcya jeneralna we Wiedniu.

Cena rocznej karty abonamentowej na rok 1884 wynosi: Dla I. klasy 300 złr. (trzysta złr. w. a.) Dla II. klasy 225 złr. (dwieście 
dwadzieścia pięć złr. w. a.)

W Wiedniu o Listopada 1883 r. Jeneralna Dyrekcya.

Z gumy i pęcherza przyrządy
tylko prawdziwe i w gatunku f rancusk im * *

(z rękojm ia jak o  nieszkodliwe) za tuzin  60 cnt., 2 złr., 3 złr., 4 złr., wysyła pod
dyskrecya en gros & en detail

S. ERNST, Wien, I ,  Karntnerstrasse 45, M e  der K r n p tr a sse ,
uznane jako. najtańsze i najdoskonalsze źródło odbioru w W iedniu. Dom komisowy

ta k ie  w Paryżu. 1400 21-2

A
P

Berlin. Jan Hon st .  Petersburg.
c. k. nadworny fab ry k an t  przetworów słodowych w Wiedniu.

i Jana Sofia

S ł o d o w e  P I W O  Z d r o w i a
przeciw  ogólnemu osłabieniu, cier­
pieniom piersiowym i żołądkowym, 
wychudnieciom, niedokrewności i 
nieprawidłowym  lunkcyom  orga­
nów brzusznych. Najlepszy środek 
wzm acniający dla ozdrowieńców 
po każdej chorobie. Cena flaszki 

56 centów.

Jana- Hoffa

C U K I E R K I  S Ł O D O W E
przeciw kaszlowi, chrypce, zafle- 
gm ieniu niezrów nane. Z powodu 
licznych naśladow ań uprasza się 
zwracać uwagę n a  niebieskie opa­
kowanie i m arkę ochronną praw dzi­
wych cukierków  słodowych. (P o r­
tre t w ynalazcy.) N iebieskie pudeł­

ka po 60, 30, 15 i 10 ct.

Kto rzeczywistej pomocy szuka, znajdzie ją! Gdzie już nic nie 
pomogło, tam jedynie p r a w d z i w e .  59 razy odznaczone lana 
Hoffa odżywcze przetwory słodowe przyniosły w tysiącznych 
rozpaczliwych wypadkach pomoc i uleczenie i wróciły cierpiącym

życie i zdrowie.
W Ł A S N E  SŁ O W A  U Z DR O W IO NYC H :

I Do wynalazcy i jedynego fabrykanta prawdziwych przetworów słodowych Pana

JANA HOFFA,
c. k. nadwornego dostawcy, c. k radcy, nadw ornego 

dostawcy praw ie wszystkich Dworów Panujących E uropy w Wiedniu : F ab ry k a : 
G rabenhof ,B raune rs t ra sse  2., Com ptoir i Skład  fabryczny: B ra u n ers t ra sse  8.

POŚWIADCZENIE
| A ntwerpia 12 września 1883.

Czcigodny P an ie! W  załączeniu przesyłam  10 franków, za które upraszam  
I o przysłanie mi skoncentrow anego wyciągu słodowego. Ja n a  Hoffa piwo zdrowia*) 
I PO? ju ż  od 6 la t; otrzym uje je  regularnie z Am sterdam u. Nie mogę Panu słowy 
I wyrazić tego, ja k  błogie skutki Pańskie przetw ory zdziałały u  m ojej rodziny. 
I J a  i mój syn cierpieliśmy na żołądek, nie mieliśmy apetytu i nie mogliśmy 
I spać. Moja córka była nerwowa i cierpiała na bladaczkę. Pańsk i balsam zdrowia 
| i życia — tak  zowiemy Pański wyciąg słodowy — przyw rócił nam zdrowie. Jakże  
| słusznie i trafnie wyraził się Jego król. W ys. ks. Antoni Hohenzollern w piśmie 
| swem przy udzieleniu P anu  złotego medalu zas łu g i: „Do nikogo nie m ożna lepiej 
I zastosować nap isu : B ene merenti, ja k  do P an a .u I  król. Mość D anii powiedział 
[ t e ż ,  że sam zauważył siłę leczniczą Ja n a  Hoffa wyciągu słodowego na sobie 
I i swej rodzinie królew skiej. — Czytałem wszystkie Pańskie ogłoszenia i wraz 
| z m oja rodzina życzę' Panu  ja k  najdłuższego życia dla pożytku ludzkości. Mam 
| zaszczyt kreślić sic z wyrazem wysokiego szacunku dla W . P ana  zawsze wdzięczny 

V. Westphal.  m ajor, czasowo tu zam ieszkały, Hotel W ien.

*) Ostrzeżenie przed naśladowaniem. T ak zwany wyciąg słodowy Hoffa,
I na którego etykiecie brakuje portretu  wynalazcy Ja n a  Hoffi (w szystkie prze- 
I twory Ja n a  Hoffa musza mieć na etykiecie tę m arkę ochronna) nie należy przyj- 
[ mować, ponieważ jest naśladow anym  a nie prawdziwym.

Wiedeńskie urzędowe orzeczenie lekarskie
i Ja n a  Hoffa słodowe piwo zdrowia i czokolada słodowa, k tó re  w tutejszym
I szpitalu garnizonowym używano, okazały sie jako  dobry środek pom ocniczy 
I przy leczeniu, m ianowicie wyciąg słodowy, używ any był chętnie przez chorych 
I z chronicznem i cierpieniam i piersiow em i; również i słodowa czokolada zdrowia 
i stanowiła dla rekonwalescentów i przy osłabionein traw ieniu po ciężkich chorobach 

środek pokrzepiający i bardzo ulubiony.
W iedeń 13 grudnia 1878. Dr. Loeff, star. lekarz stab., Dr. Porias 1. stab. 

H a m w  prawdziwego .lana Hoffa słodowego piwa zdrowia: 13 flaszek 6 0 6  złr. 
U u l i y  28 flaszek 1*2*68 złr., 58 flaszek 25*48 złr. Od 13 flaszek wyżej dostawa 

I do domy opłatnie. Do rozsełki z W iednia. 13 flaszek 7*26 złr., 28 flaszek 14*60 
I złr., 58 flaszek 29*10 złr. — i/2 kil. Czokolady słodowej I. złr. 2*40, II . złr. 1*60, 

I II .  złr. 1. (przy większych ilościach rabat. Skoncentrow any wyciąg słodowy 
1 flakon 1*12 złr. l/2 flakonu 70 ct. — Cukierki słodowe 1 woreczek 60 ct.

I (także 1/2 i lfA woreczka). Pierw sze i jedynie prawdziwe Ja n a  Hoffa sluz rozrze- 
I dzajace cukierki słodowe są opakowane w niebieski papier.

G H ó w n e  S k ł a d y :  w Krakowie: ap tek i: J . T rauczyński, A.
I Redyk, A. Siedlecki, E. Radl er, E . Stockraar, J .  W iszniewski; i w handlach:
I Ed. Fuchs, Ja n  Jan iga, W . Fenz i St. Fein tuch. P o d g ó r z e :  aptek. Skakalski.
I B i a ł a :  R. H arok, Ad. Giirtler, C. Zabystrzan. B u d z ą  n ó w :  E. Jasieński. 

B o c h n i a :  J . Michnik. B r o d y :  we wszystkich aptekach. D r o h o b y c z :  apt. 
1 . Jabłoński. C z e r n i o w c e :  apt. J .  Golicliowski, B racia T abakar, Ig. Schnirch. 
J a r o s ł a w :  apt. J . Rohm, S, E llenberg , W isłocki. J a s ł o :  J . Braglewicz. K o ­
ł o m y j a :  J . Sidorowiczi E. Stenzl. Lwów:  Z. R uęker, J.B eiser, P . Mikolasch, K. 
B ałłaban. N o w y  S ą c z :  J . Grossbard. P r z e m y ś l :  M. Krug, M. Kozłowski i 
wszystkie apteki. R z e s z ó w :  apt. A. Karpiński, Schaitter & Comp., Ed. G. 
Neugebauer. S a m b o r :  apt. K. Maresch, Aleksiewicz. S a n o k :  Hoclidorf. S t a -  

| n i s ł a w o w :  apt. Jan  M acura. S t r y j :  D. J .  N ussenblatt fo Comp. T a r n ó w :  
[ W.  Miildner Sc Comp. T a r n o p o l :  apt. Jam rogiewicz, Herm. K ahane, F le isch- j m ann. S u c z a w a :  apt. L . Tomaszewski. S ą d o w a  W i s z n i  a : apt. W łodzimir- 

ski i we wszystkich innych reformowanych aptekach krajowych. — Niżej 2 złr. 
nie będzie wysłanem. 1 5 7 7  ie-28

Paryż. I Londyn. I Binlueszt, | Grac. I H ajlinri. I Frańfnrt 11. M. I Nowy Jo lt,

k.

W ieo m yl

Napowrót otrzym a pieniądze na­
tychm iast każdy, kom uby mój,
1614 pewnie działajacy lek 6-10

ROBORANTiUM
(środek wytwarzający brodę)

byl bezskutecznym . Równie na 
pewno skutkującym  je s t ten  lek 
przy łysinie i wypadaniu włosów. 
Skutek po id lkakrotnem  silnem 
natarciu poręcza się. — Rozsyłka 
w oryg. flaszkach po 1-50 i w 
próbnych flaszkach^ po 1 złr. u

J. Grolicha w Bernie.
N B .  Tamże je s t do nabycia także 
Grolicha „Karpacka  woda do u s t“ , 
radykalny  środek przeciw każde- 
mu bólowi zębów, usuwa n iep rz y ­
jem ny oddech i jts t.u iezb ęd n ie  po­
trzebną do o trzym ania i zachowa­
nia czystych zębów. F lakon 60 ct.
W Krakowie u Wikt. Re yka apt.,
W Żywcu u Maryi Pawluśkiewicz.

Zaiłne Oszustwo ! ̂

Ważne!!
Dla PP. Oficerów

w  . r e z e r w i e
ubranie kom pletne, składające się z płaszcza, 
surduta, bluzy, spodni, szabli, porteópe, kupli, 

| czaka, czapki, feldbindy, kraw atki, sześć 
| kołnierzyków  i dwu par rękaw iczek tylko

144: z ł r .  -ot. a .
Przy obstalunku wyżej nad 10 zlr. opu­

szczamy 5 % . — Obstalunki z prowincyi n- 
sknteczniam y za nadesłaniem  m iary centi- 

j  m etrowej i odpowiedniego zadatku.
Za przepisow y wyrób i dobry m ateryał 

j ręczymy J678 12-

i

 & Stachowicz
kraw cy 13 i 93 pułku piechoty.

w Krakowie ulica sw. Anny 5.

Płótno ling.
K ró tk a  trw ałość  p łó tn a  (w sku tek  

chem icznego b lichow an ia) spow odo­
w ała  nas do w y rab ian ia  pod powyż­
szą nazw ą m ate ry i p o s iad a jące j trz y ­
k ro tn e  trw an ie  p łó tn a  a tańszej o 60 
procen t. P łó tn o  K in g  je s t  na jlepszą , 
n a jtrw a lszą  i n a jta ń szą  m ate ry ą  no 
w sze lk ie  g a tu n k i b ie lizn y . N asz znak 
j e s t  urzędow o ochronionym , k to  go 
n aślad u je , zostan ie  sądow nie u k a ­
ranym . P łó tn o  K ing sp rz ed a je  nasz 
p o d p isan y  sk ład  
1 sz tu k ę  78 centym . 20 m etr. 

d ługośc i na  k a lesony  i b ie ­
liznę  b a rdzo  trw a łą  . . z łr . 7-—

1 sz tu k ę  88 centym , sze ro k /*  
pa p ięk n e  k o szu le  m ęzkie  
i dam skie , w sze lk ie  g a ­
tu n k i b ie lizn y  łóżkow ej

1 sz tu k ę  175 centym , szerok.
15 m etr. d łu g o śc i n a  6 
sz tu k  w ie lk ich  p rz e śc ie ra ­
d e ł bez szwu 

1 sz tu k ę  195 centym , szerok . 
n a  w ło sk ie  łóżka

8-50

11-80

I
Celem p rzekonania  sie 0 

ku, przesyłamy bezpłatnie

, 12-80
gatun- 
próbki

1582 17-wszystkich gatunków.

M Beyer i Sp.
w  K r a k o w i e ,

Sukiennice Nr. 13 — 1 4
naprzeciw kościoła P anny  Maryi

1642 3-3

COS M E G O  DLA DZIECI!
N ader zajm ująca, pożyteczna i trw ała zabaw ka, odznaczona  
złotem i i srebrnem i m edalam i na w ystaw ach w A m sterdam ie, 
1654 4 B erlin ie, D reźn ie itd .

Prawdziwe Patentowane Kamyti w Trzecli Kolorach
w wykwintnem pudełku

do s t a w i a n i a  rozmaitych 
bardzo pięknych figur, ja- 
koto d o m k ó w ,  zamków,
wiez, m o s t  o w, pomników
itd. itd. podług dodanych 
wzorków. Nowa zabaw ka 
ta ma tę niezrów nana za­
le tę , że la ta  całe nie u- 
przykrzy sie dziecku, do­
starcza wciąż nowego ma- 
terya łu  jeg o  fantazyi i po­

mysłom, a przytem  rozwija 
umysł. Okoliczność tę pod­
niosło i polskie diienni- 
karstw o, m iedzy i n n e m i  
„Czas" (Nr. 218 r. 1883) 
i „Gazeta K rakow ska" (Nr. 
217 r. 1883) pośw ięcając 
k a m y k o m  patentowanym  
zasłużoną w zm iankę. W y­
posażenie „Skrzynki budo­
wlanej" je s t  polskie, co ja

dla m łodzieży polskiej czyni tem  m ilszą i pożyteczniejsza. — D ostać 
m ożna w K r a k o w i e  w handlach pp. Bruno: Hahna i  Wilhelma Fenza,
a  także we wszystkich lepszych handlach zabaw ek  w całej Austryi, łub 

'reszcie u fabrykantów , F. Ad. Richter i Sp. w Wiedniu ; także w składzie 
zabawek Karola Langa we Lwowie. —  Ceny um iarkowane.

Szczególne skutki

M]  A n a te ry n o w ej
OLO USt

J. G. Poppa, c. k. nadwornego dentysty 
w W iedniu Bognergasse 2. przedstaw iona j 
przez Dr. Juliusza Janell’a, p rak t. lekarza  l 
etc. Używana na c. k. klinice w Wiedniu, i 
P a ryżu ,  Brukselli ,  Am sterdam ie,  j a k o t e ż 1 
przez Panów Profesorów Dr. Oppolzera 
rek tora  i k. sask. radcy dworu, Dr. Kle- 
czyńskiego, Dr. Brandta ,  Dra Hellera, Dr. 
Borna, Dr. Sonnenscheina w Berlinie etc., 
Prof. Hart iga ,  książ. przybocznego lekarza 
w Brunszwiku, Dr. Grossa, Dr. v. Schaffera ,  
Dr. J. Fe tte ra ,  D r. M ayera ,  Dr. Schiillera, 

c. radcę, lekarza  kąpielowego.

Służy do czyszczenia zębów w ogóle.

R ozpuszcza wskutek swych chemicznych 
własności śluz między zębami i na tychże.

Szczególniej polecenia godnem  je s t uży­
wanie tejże  po jed zen iu , poniew aż cząstki 
mięsa*pozostałe m iędzy zębami przez p rze j­
ście w zgniliznę zagrażają substancyi zę­
bów i rozszerzają niem iłą woń z ust.

Nawet w wypadkach, gdzie kamień w in­
ny osadzać  się p oczyna ,  ze skutkiem  by­
wa używana, gdyż zapobiega zatwardzeniu. 
Niech tylko się najm niejsza cząstka zęba 
odłamie, a  wkrótce ząb zacznie pruch.nieć, 
psuje się i zaraża zdrowe zeby.

P ow raca  zębom piękną na tura lną  barwę
rozkładając chem icznie i usuw ając wszelki 
osad. ' io » 5  4-4

Bardzo pożyteczną okazuje się też w 
utrzymywaniu w stan ie  czystym sz tucznych  
zębów. Zachowuje ich p ierw otną barw ę, 
połysk, zapobiega tw orzeniu sie kam ienia,
i wszelkiej nieprzyjemnej woni."

a * "  Usuwa nietylko ból, jakiemu po-

w y p r ó c h n i a ł e  z ę b y ,  lecz  Jakże

Rów nież skuteczna okazuje się an a te ry -  
nowa woda do u s t  przy  chwiejących alf  
zębach, którem u to cierpieniu wielu skro­
fulicznych ulega, oraz gdy w podeszłym 
w ieku poczynają dziąsła zanikać.

Niezawodnym również środkiem jest a i t -  
terynow a woda do n s t  przy łatwo krwa­
wiących się  dziąsłach . Przyczyną tego je s t 
słabość naczyń krwionośnych w zębach. 
W  tym w ypadku należy użyć naw et twar­
dej szczoteczki do zębów, bo ta  skaryfikuje 
dziąsła, wywołując nową czynność.

1 wielki flakon złr. 140, 1 średni złr. I, 
___________ i 1 m ały 50 centów.

Roślinny proszek do zębów czyni p* 
krótkiem  użycia lśniąco b iałe zęby bez 
szkodliwych skutków. Cena pudełka 68 c.

Anaterynowa p a s ta  do zębów w (As­
ikach szklannych po złr. 1-22, uznany 
środek do czyszczenia zębów.

Arom atyczna  pas ta  do zębów w y b o r­
ny środek do pielęgnow ania jam y ust 
i zębów. Sztuka 35 centów.

Plomba do zębów, pratyczny i najpe­
wniejszy środek chcąc sobie samemu 
zęby plombować. Cena pudełka złr. 9-10.

Lek. mydło ziołowe. Najlepszy środek 
toaletowy przeciw liszajom , wyrzutom, 
plamom w ątrobianym  i piegom , dla 
wzm ocnienia i zachowania czystej i 
gładkiej cery przeciw stłuszczeniom nie­

czystej cerze i wypryskom. Cena 30 ct.

wstrzymuje dalsze  sze rzen ie  się tego złego-

W  podobny sposób zachowuje sie a n a ­
terynowa woda do ust  przeciw gniciu dzią­
s e ł  ; jak o  pewny i niezaw odny środek uśm ie- I 
rzający bóle zepsutych zębów, tudzież Cier­
pienia reumatyczne tychże. Anaterynowa 
woda do U8t uśm ierza łatw o i bez wszel- | 
kich złych następstw , ból w najkrótszym  
czasie.

Szczególniej cenną je s t  ana te ry n o w a  w o ­
da do ust dla u trzymania przyjemnego od­
dechu a do usunięcia niemiłej woni z ust.
do czego wystarczy codziennie k ilka  razy 
tą  wodą usta wypłukać.

Najbardziej polecenia godną je s t  przy  
gąbczastych dz iąsłach .  P rzy  uży*waniu ana­
terynowej wody do ust tylko p rzez  niecały 
miesiąc podług przepisu, n iknie b ladość cho­
rego dziąsła, ustępując barw ie przyjem nej 
różowej.

Uprasza się P . T. Publiczność, by 
w yraźnie żąd a ła  przetworów c. k. dentysty 
P oppa  i tylko takie przyjm ow ała, które są 
opatrzone m arką ochronną.

S k ład y : w K R A K O W IE : pp. W . Redyk
apt., F . Sobierajski a p t , A. Siedlecki apt., 
b racia  Baruch, K. W iszniew ski apt., J . Za- 
platalski, W . Fenz, E . Stockm ar apt., J .  
T rauczyński apt. „pod Koroną", J .  Nowa­
kowska, Sukiennice Nr. 29; w P o d g ó r z u  
Skalski apt.; we L W O W IE  pp. M ikolasch 
apt., Z. Rucker, J .  Piepes apt., J .  Beiser 
a p t , C. Krzyżanowski apt., N ahlik apt., 
A. Sklepiński apt., M. M uller handel ga­
lan tery jny  i K. S trzyiow ski handel galan­
tery jn y ; w W i e l i c z c e  p. B. Miczyński 
aptek.; w W  a d o w i c a c h  pp. Ign . Brosig 
i K urow ski apt.; w  B o c h n i  pp. Reiss apt. 
i P . N iedzielski; w T a r n o w i e  pp. W . T. 
A. W ielogórski, E. R ank  ap. i A. Tenezy* 
apt.; w B i a ł y  p. K eler apt.; w S u c h y  p. 
Majer; w K e n t a c h  p. Fuchs apt,; w Z a ­
t o r z e  p. W innicki apt.; w N o w y m  ę » -  
c z u  pp. Filipek a p t  i Ign. Garan; w Ż y ­
w c u :  pp. K loska apt. i B lum entbal apt.; 
w B r z e s k u  p. Janoszek a p t;  w R z e ­
s z o w i e  p. J .  Scheitter i Sp., A. K arp iń­
ski a p t;  w B u s k u  p. E . W ysoczański 
apt,; w W i ś n i c z u  D. Chalbazany apt.; 
w N o w y m  T a r g u  K. L a u r , i  Kwieciński 
apt; w R o p c z y c a c h  M. Żymirski apt.; 
w C h r z a n o w i e  K. Sporysz; w G o r l i ­
c a c h  Rogawski; tudzież wszyscy ap tek a­
rze, handle perfum eryj i galanteryjne obwo­
du K rakow skiego, Gahcyi i B ukow iny .



Galicyjski Zakład kredytowy ziemski
1 ~ W  K R A K O W I E ,

j wydaje

L IS T Y  Z A S T A W N E
6°/o w 36 lat. j 6% w  18 lat. | 7% w 20 lat.

1 Listy te są> najwłaściwsze do lokowania
| kapitałów, gdyż
| 1) Zakład kredytowy w myśl §. 5. swych statutów, nie m o ■
J ze prowadzić żadnych interesów bankowych lub giełdowych, a 

zakres jego działania ograniczony jest wyłącznie do udzielania 
| pożyczek na bezpieczeństwie pupilarnem opartych.

2) Bezpieczeństwo to pupilarne stwierdzone jest na każdym 
Liście Zastawnym, podpisem c. k. Komisarza rządowego; obok 
tego zaś cały kapitał zakładowy Towarzystwa służy jako dalsza 
tychże Listów gwarancya.

3) Suma znajdujących się w obiegu Listów Zastawnych
nie może przewyższać wierzytelności hipotecznych Zakładu, przy
których nadto i w myśl ustawy z dnia 24. kwietnia 1874 roku, 
Nr. 93. Dziennika praw państwa zaintabulowem zostało, iż tako­
we służą przedewszystkiem jak akcya na zabezpieczenie Listów 
Zastawnych w obieg wypuszczonych.

Listy Zastawne i Dłużne Galicyjskiego Zakładu Kredyto­
wego Ziemskiego są do nabycia po kursie dziennym:

^  ^ r a k o w i e :  w Galicyjskim Zakładzie Kredytowym 
Ziemskim; w Banku Galicyjskim dla Handlu i Przemysłu. 

W e L w o w i e :  w Galicyjskim Banku kredytowym.
W T a r n o w i e :  w Filii Galicyjskiego Zakładu Kredyto­

wego Ziemskiego.
W W a r s z a w i e :  w Banku Handlowym.
W W i e d n i u :  w Wiener Lombard- und Escompte-Bank, 

oraz Bank und Wechslergeschaft der Nieder-Oesterreich 
Escompte-Gesellschaft.

Zapadłe kupony wypłaca się także we wszystkich powyższych
instytucyach. is 84 3

B W T  JU'"Y1
! IŻadne p od w yższen ie  Cen pomimo w ysok iego  targu  K awy!!

A J. Et 1634 5-18

poleca, jak wiadomo, najtaniej i rzetelne tow ary, wolne od op łaty , franco
z opakowaniem za pobraniem. —  Rozsyłka na cały świat
I n m - o m / ł i n  —  1 ń  „V  rr\._ __ TT  .  I  . .  . . . .

W io 3 złr.
3 0 0  T U Z I N Ó W  D Y W A N Ó W

w najpiękniejszyzh tureckich,
szkockich i różnokolorowych wzorach, dwa 
metry długości, l '/2 metra szerokości, mu- 
szą być jak  najspieszniej sprzedane i kosz­
tuje sztuka tylko 3 złr. wolne od cła za 
nadesłaniem gotówki lub pobraniem poczto- 
wem. Dywaniki przed łóżka stosowne do 

tychże, para 2 złr. w. a. 1706 1

A dolf Som m erfeld , D resden.
■ V " Odsprzedającym bardzo się zaleca.

Najlepszą i najpewniejszą
Lokacyą Kapita łów

jest korzystne nabycie 
jednego z tych dwóch prześlicznych 

majątków:
A) leży we wschodniej części kraju pod 

duźem miastem (50,000 mieszk.) i zawiera 
700 morg. zup. skom. ornej ziemi, z której 
połowa cza rn o z iem  ban ack i, a druga glinka 
S 25%  piasku bardzo urodzajna. W skutek 
gorzelni grunta w bardzo wysokiej kulturze. 
Łąk znakomitych 60 mórg. Lasu wysoko­
piennego kapitalnego 200 m. Suchej intraty 
1,200 złr. rocznie. Budynki bardzo dobre. 
To w. kredytowe 47 000 złr. wal. austr. f>% 
z amort. Cena do spłacenia ratami 100,000 
złr, — Robotnik Rusin liczny, dobry i tani 
Oziminy śliczne.

B) leży we wschodniej części kraju tuż 
pod dużem miastem (30,000 mieszk.) i za­
wiera 360 morgów w jednym kawałku ornej 
ziemi „bernardynki.” Łąk znakomitych 44 
morgi. Ślicznego 30 -letniego lasu 70 mrg. 
Suchej intraty nie ma. Budynki dobre. Tow. 
kredyt. 26,000 złr. Cena £0,000 złr. Inwen­
tarze do nabycia tanio na miejscu. Robotnik 
jak  wyżej. Oziminy śliczne. 1684 6-6

A. T heodorow icz,
b. pełnomocnik dóbr, C zem iow ce (Bukowina)

P ew nem  i szybkiem  je s t  d z ia ­
łan ie  z n ad er skutecznej ro ­
śliny babki zaostrzon ej s p re ­

parow anych i pow szechnie cenionych

4 C 3 0 f  ♦ ł O d ł f  •

8  „DOM ZDROWIA1*
koncesyonowany przez Wysokie ces. król. Namiestnictwo galicyjskie

Za kł ad  l eczniczy  p r y w a t n y
w Krakowie przy ulicy Karmelickiej L. 39.

przyjm uje chorych obojej p łc i na w szelkie rodzaje  chorób, 
w ykonanie operacyi itp . (prócz chorób zaraźliw ych i um y­
słow ych). P P . Profesorow ie i D ocenci w ydziału lekarsk iego  
U niw ersytetu Jag ie llo ń sk ieg o  p rzy rzek li zakładow i swoje 
poparcie. S ta ran n a  opieka lek arsk a  i w szelk ie  wygody 
zapew nione. K ąp ie le  w m iejscu. P ro sp e k ta  p rzesy ła  się na 
żądanie. D la  un ikn ięc ia  zawodu up rasza  się  o wczesne 
zg łaszan ie  się o pom ieszczenie w zak ładzie . U stnych  wy­
ja śn ień  udziela  każdego czasu w zak ładzie

L ek a rz  i W łaśc ic ie l Z ak ładu  

1667 5 7 Dr. J. Gwiazdom orski.

• O O ł ‘ ł D O  ł O O > ł O O I I

WACŁAW GŁOWACKI
J U B I L E R

w Krakowie, Rynek g ł . ,  róg ulicy Brackiej.

NA GWIAZDKĘ
poleca wyroby NOWOŚCI ze SREBRA n p .: Brosze, Bransolety, 
Medaliony i Kolie, oraz Skład Towarów Złotych i Srebrnych
po najumiarkowańszych cenach — przyjmuje wszelkie zamiany 
i reparacye. -  Są także własnego nakładu ME D A L E
srebrne i brązowe Najśw. Maryi Częstochowskiej, K oro nacy jn e  
Matki Boskiej na Piasku, Długosza, Kraszewskiego i w trzech 
odmianach Sobieskiego srebrne i brązowe, w dużym i małym

formacie. 1680 3-4

Kawa 6 kilogramów =  10 fnt. cł. Złr. w. a.
Rio przednia s i l n a .....................3 .4 5
Cuba zielona s i l n a ..................4' 10

g C e y lo n  nieb. ziel. s i l n a ...........5 - —
Jawa żółta najprzed. łagodna . . 5 -2 0  
Perłowa b. przednia zielona  . . .  5  9 5  
Afryk. Mocca perł. dosyć silna . . 4  4 5
Arab. Mocca średnio silna . . . 7 -20
Stambuł m ieszana . . . . . . .  4 7 0

K awiar la
lekko solony/

1 Beczułka 4 kilg.
J /  k k 2 „

Raki morskie delikat. 8 puszek . . 
ŁOSOŚ świeżo gotowany „ „
Sardynki w oliwie l8/< „ v
Anchois bez ości dla zaostrzenia ape­

tytu 18 puszek ..................................
W ęgorz-g e l ś e  b. przed. 8 pusz.-ek  
Ozory w ołow e po ł i^  kil. 4 „ „
Sardele prawdz. brab. 2 kilg . . . .

H erbata Congo b. przednia l  ld lg. . 2-30 Ś led zie  M a t j e s  delikat. 5 kilg. . .
Souchong „ „ „ 3  5 0  1 S zp rotty  w ędzone przed. 2 skrynki
familijna najprzed...................................... 4  — j j a maika Rum la 4  litry .

7-50 
4 0 5  
4-25 
4  25 
4-70

7 6 0  
4-20 
8 10 
7 50 
2 60 
2 50 
4.15

Główna wygrana £  
e w e n t

5 0 0 .0 0 0  marek 5  
?x x x x x x x x x r

P O D A Ć  C W y p ł a t ę  ®y p t a t ę  
wygranych 

poręcza państwo.
■ n x x x x x x x x x !

P ierw sze  ciągnienie 12 i 13 Grudnia b. r.
_ Zaproszenie do wzięcia udziału w grze - 

w wielkiej przez państwo H a m b u r g  poręczonej loteryi pieniężnej,
w której

9 milionów 620.100 marek
z pewnością musi być w ygranych!

Wygrane tej korzystnej pieniężnej loteryi, która według planu tylko 100.000 
losów zawiera, są  następujące:

Największa wygrana jest ewent. 500.000 marek.

253 wygranych po 2.000 marek 
6 .  1.500

i

Premia 3 0 0 .0 (0  marek 
wygrane po 200.000  

100.090
90.000
80.000
70.000  

* 60.000
50.000
30.000
20.000
15.000
10.000
5.000
3.000

515 
1036 

60 
63 

>29020 
3450 

90 
3950 
3950 
3950 
3950

1 .0 0 0
500
200
150
145
124
100
94
67
40
20

firmy V ictor Schm idt &  Sohne  
W  W iedniu —  w  kaszlu , chrypce, 
zaflegm ieniu i n ieży tach  itd . S k ład  
praw dziw ych c u k i e r k ó w  ty lko  w
ap tekach  i w hand lu  p . S tan is ław a | i  — — -----------------    — ~ ”
F e in tu c h a  w K rakow ie. 1607 4 11

IV

J edynie prawdziwym jesttylko aptekarza 
Radlauer a specyalny średek na od 
gniotki, zgrubiałą skórę i brodawki;

w tysiącach wypadkóu doświadczony 
i za skuteczny uznany usuwa w naj-1 

krótszym czasie bez bólu radykalnie | 
przez samo tylko pędzlowanie. — Pude- I 

łeezko z flaszeczka i pędzelkiem 50 ct.
2.) Radlauer a najsłynniej znana i uznana 

essencya jodłowa do desinfekcyi, odświe­
żenia i ozonizowania powietrza w pokoju .,
Zalecona przez profesorów uniwersytetu Dr 
Reclama w Lipsku, tajnego nadradcę sani- j 
tarnego prof. Dr v. Nuasbaum i prof. Dr 
v. Oietl w Mnichowie, prof. Dr v. iiokitań- 
skiego i radcę sanitarnego Dr Niemeyera, 
prezesa berlińskiego Towarzystwa hygieni- 
cznego: jako najlepsze i najwyborniejsze 
perfumy pokojowe. Nie powinno brakować 
tej prawdziwej Radlauer’a Essencyi Jodłowej 
dla jej nadzwyczajnych własności desinfek-
cyjnych, jakoteż dla nader przyjemnego, 
nerwy wzmacniająoego zapachu leśnego — 
w żadnym pokoju mieszkalnym i dziecię­
cym, jakoteż i w pokoju chorych. F la s z k a  
70 ct.; Rozpylacz 1 złr. — Przed bezsku- 
teeznemi naśladowaniami ostrzega s ię !

Prawdziwa tylko z marką ochron­
n ą : „ l. drzewko jodłowe” Radlauer’s Rothe i 
Apotheke in Posen. -TWia SKŁAD w Kra I 
kowie w aptece p. W iktora Redyka ,pod I 
Barankiem”. 1627 6 6 1

ogółem 50.500 w ygr. 
7 oddziałach z pewnością wyciągnięte zostanąktóre za kilka miesięcy w

[P ierw sze ciągnienie jest urzedownie ustanowione na 12 i 13 Grudnia
Cena wynosi:

Cały oryginalny los ty lk o ............................... 3 złr. 50  ct. w. a.
Poł oryginalnego losu ty lk o ............................ I złr. 75 ct w a
Czwarta część oryg: losu tylko . . . .  88  ct. w.’ a.'

i - J 6.  PrZe» Pa“stwo poręczone Losy oryginalne (żadne zakazane Promesy)
| przesłane zostaną przezemme interesantom nawet w najodleglejsze okolice za 

opłatnem nadesłaniem naleźytości. za
^ aŻdyibl0r‘°y udział> otrzyma odemnie oprócz oryginalnego losu, także 

I oryginalny plan opatrzony herbem państwa gratis, a po uskutecznione™ cia- 
gnieniu otrzyma natychmiast urzędowa listę wygranych.

W y p ł a t a  i p r z e s y ł a n i e  w y g r a n y c h  s t r o n o m
nastąpi wprost odemnie natychmiast i pod ścisłą dyskreoyą

Każde zamówienie uskutecznić można wprost przekazem pocztowym, 
lub listem rekomandowanym. '  1

p -  Uprasza się przeto z powodu blizkiego terminu ciągnienia, udać sie 
Z pełnem zaufaniem

5  Cło 12-go G r u d n ia  to. r.
do firmy:

O SAMUEL HECKSCHER SENR.
A }  Kantor bankowy i wymiany w Ha mb u r g u .  1646 5-6

# 0 6 0 8 6 S S S ® S * t * S S S S S S ® S S S S

EBRUNO HAHN
Kraków ulica Grodzka L. 2.

Magazyn robót haftowanych, zastosowanych 
do różnego ubytku, oraz białe hafty. Przy- 
bory do haftu w najobszorniejszem tego sło­
wa znaczeniu i do nauki na kursach robót 
ręcznych w szkołach. Skład wszelkiego ro­
dzaju : Bawełny, Wełny, Włóczki, Zabawek 
dla dzieci, Cerat na meble i podłogi, Sznu­
rówek, Stór patyczkowych. Towary galan­
teryjne rzeźbione na drzewie, z alabastru 
i ze skóry, Harmonie ręczne i koncertowe, 
Towary drobiazgowe i Guziki do ubrań.

Skład komisyjny materyj na aparata  ko­
ścielne, Galony i frendele szychowe, Par- 
fumerya i przybory toaletowe. Kryzkl naj­
modniejsze (Ruches paspoil). Koronki i wiele 
iunych towarów. 1617 12-12

TEBNO SBCCD
w kom binacyi um  3

(ta jn a  zach. in strukcya) zalecane 
bywa od w ielu szczęśliw ie w ygry­
w ających te rn a . Info rm acye i listę  
wyjść m ających te rn  wysyła g ra tis  
i franco prof. R . O rlice , lite ra t 
m atem atyki W esten d -B erlin . '
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M USZTARDY STOŁOWEJ
i Octu Owocowego L

w Krakowie (Zwierzyniec)

produkuje  praw dziw e i najdoskonalsze, wyżej wym ienione 
a rty k u ły  fabrykacyi D usseldorfskiej po um iarkow anych 
cenach. 1686 4.8

W yroby te j fabryki o trzym ały na  w szystkich w ysta­
wach przem ysłow ych, na k tó re  były w ysyłane, pochlebne 
od zn aczen ia  i m ogły być dotąd ty lko  po wysokich ce­
nach  z zagran icy  sprow adzane.

Dokładna i sumienna analiza ze strony ludzi fachowych, 
a przedewszystkiem pp. lekarzy, tych c z y s t y c h  i z dr o wy c h  
artykułów, jest dla fabryki bardzo pożądaną, gdyż ona może 
jedynie przekonać o niezawodnej i bezpiecznej ich dobroci.

Do nabycia ty lko we w szystkich w iększych hand lach  
towarów ko lonialnych  i delikatesów .

P . T .
Przez długoletnie doświadczenie w mej praktyce sprzedaży x x i a , -  

■ * y :r» .  c4- °  a a y o l a . ,  mając zawsze najlepsze w yr o  b y  
na składzie, pozyskałem sobie ogólne zaufanie P. T. Publiczności które 
starać się będę nadal utrzymać. Pomiędzy tysiącami, którzy "d mnie 
maszyny do szycia familijne, ja k  i dla użytku rzemieślników zakupili, 
me znajdzie się pewnie nikt, coby nie był ze mnie zadowolony.

. N t O M - i o c k l  w j r r ó b ,  który obecnie ma bezsprzecznie 
wielkie zalety, wyparł zupełnie przestarzałe tak zwane Amerykańskie 
oryginalne Singera” maszyny do szycia, a o prawdziwości mego twier­
dzenia każdy, nawet nieznawca, przekonać się może.

Przy kupnie maszyny udzielam wszelkich możliwych ułatwi,ń- 
na wypłaty miesięczne po złr. 4 ; przy płaceniu gotówka odpowiedni 
udzielam rabat. s

Używane maszymy przyjmuję w zapłacie i daję zupełną gwaram-ye.
W  Krakowie nauka, oraz przesyłka na prowincyę do pierw,zei 

stacyi kolejowej załatwia się bezpłatnie. 16 tu 4 ■/
Z najgłębszem uszanowaniem

Telesfor Jonas.
Kraków; ulica Św. Jana, Nr. 5.

Skład główny Maszyn do szycia Phoenix  na cala Galioyę.


